
IV TYDZIENZDROWIA OD 8 DO 15 CZERWCA 
Nowy środek 
przecjwgrutliczy 
produku!ą 
Z.P.Ch. „Pabianice" 

Zaklady Przemyslu Chemicz 
n.ego „Pabianice" przystąpiły 
do produkcji nowego środka 
przeciwgruźliczego - propylo
hydrazydu kwasu izonikoty
nowego. 

Zastosowanie nowego środka 
będzie nieocenioną pomocą w 
walce z gruźlicą. W zrozumie
niu doniosłości zagadnienia 
Pabianickie Zakłady Chemicz
ne zobowiązały się jeszcze w 
bm. wyprodukować pierwszą 
partię leku. Do wykonania te
go zadania utworzono specjal 
ną brygadę, skladającą się z 
inżynierów, techników i robot 
ników. 

korespondent „Dz. Ł." 
Z. POLESKI 

Zaprzeczenie 
agencji TASS 

MOSKWA, 7.6. - Agenoeja TASS 
Ogłosiła następują-cy komunikat: 

Fran.cuska Agen·cja Pra.sowa 
(AFP) rollpowszechnla z powoła
niem się na zachodnlo-niemlecką 

taszy.stowską g&zetkę „De>r S<:hle· 
1Sier" wladruność o rzekomo zło

tonym przez przewodn.f<:zącego 

rady ministrów ZSRR, J, Stali
na oświadczeniu korespondentom 
dziennika „Kurier Warszaw11ki" I 
Polskiej AgencJI. Prasowej w spra 
wte ustalonej granley po.J„,ko-nle· 
JnleckleJ na Odrze I Nysie. 

Agencja TASS Jest upowamlo
na do stwierdzenia, te Józef Stalin 
nie składał ładnego oświadczenia 

o granlea<:h Potski lub na Inny 
temat ani koresponde,ntom poi• 
5kleh pism, ani komukolwiek ln· 
nemu, oraz te opublikowana 
przez Francuską Agencję Pra~wą 
wiadomość jedlt zmyślona od po• 
ezątku do koóca. 

Trzeci ·obiekt 
przemysłowy 
NoweJ Huty 
rozpoczął produkcję 

KRAKÓW, 7.6. - Budow
niczowie kombinatu Nowa 
Huta ukończyli budowę nowe 
go zakładu elektryczno-na
prawczego i rozpoczęli tam 
produkcję. 

W wyniku zobowiązań, z 
których najcenniej:Sze podjęto 
ku czci Zlotu Młodych Przo
downików - Budowniczych 
Polski Ludowej, skrócono o 
39 dni termin ukończenia bu
dowy nowego obiektu. 

Oplata pocztowa uiszczona ryczałtem 

CENA WRAZ Z PANORAMĄ 30 GR. Francja pod znakiem walk i 

DZIENNIK 
f,ODZKI 

przeciwko okupacji amerykańskiej 
o uwolnienie Jacques Duclos 

przeciw terrorowi rządu Pinay'a 

Rok VIII nr 137 (24'53) Łódź, niedziela, 8 I 9 czerwca 1952 r. 

PARYŻ, 7.6. - DZIENNIK „CE SOIR" PODAJE DALSZE 
SZCZEGÓŁY ROZWIJAJĄCEJ SIĘ WE FRANCJI AKCJI STRAJKO
WO-PROTESTACYJNEJ POD HASŁEM UWOLNIENIA JACQUES 
DUCLOS I INNYCH UWIĘZIONYCH PATRIOTÓW ORAZ WALKI 
PRZECIWKO OKUPACJI AMERYKAŃSKIEJ. 

z a m k n ą ć p o r t. W gma
chu giełdy praey odbył się po
tężny wlec. Policja brutalnie 
szarżowała na tłum używając 

gazów łzawiących. Trzech mani• 
festantów Jest rannych, 

Jutro w Warszawie 

Ogólnopolska ·Konferencja 
przeciw „układowi ogólnemu" 
- o pokojowe rozwiązanie problemu niemieckiego 

WARSZAWA, '7.8. - Terenowe przez działaczy ruchu obrońców manifestacja ml na rzecz popar· 
Komitety Obrońców Pokoju od pokoju - literatów, pubUcy· cia słusznych postulatów patrio
dluższe·go czasu rozwijają sze- stów, dzioonikarzy, Jest zbrod- tów nJemlecklch, walczących o 
roką a:k·cję odczytową, ;apozna- nlczy „układ ogólny" Imperia- Niemcy zjednoczone, n!e1podle
Jącą mlesllkańców miast I wsi z listów z neohitlerowcami z Bonn, gie, de1111okratyczne 1 pokojowe. 
aktualnymi wyda.rzeniaml mię- Odczyty, odbywające się przy Na prelekcjach 0 rganlzowa
dzynarodowyml, Tematem ostat• wielkiej frekwencji najszerszych nych przez ruch obrońców po· 
nich odczytów, wygłaszanych rzesz społeczeństwa, stają się koju często ' wywiązują się dy· 

NOWY TRIUMF 
budowniczych komunizmu 

Cymliańska Elektrownia Wodna 
rozpoczęła produkcję 

dostateczne llołcl wody dla nor 
malneJ :l:eglugl I nawodnienia 
stepów donieckich, 

skusje, na których robotnicy, 
chłopi I praeownlcy umysłowi 

piętnują Imperiali.styczne plany 
rmnltitaryzaoell Niemiec zaehod
nlch. 

We wszystkich wojewódz
twach odbyły się plenarne po· 
siedzenia Komitetów Obroó<:ów 
Pokoju, które wyłoniły delega· 
tów na Ogólnopolską Konferen· 
clę przeciw „ukladowl ogólne
mu" - o pokojowe rozwiązanie 
problemu nlmnlecklego, które 
odbęd'llle się dn. 9 cze<rwca br. 
w WaNzawle. 

MOSKWA, 7. 6. - Radosna 
wieść obiegła cały Związek 
Radziecki. Cymlańska elektro
wnia wodna - wielki obiekt 
hydrotechniczny na trasie 
wołżańsko - dońskiego szlaku 
wodnego - rozpoczęła pro
dukcję. Stacje pomp na kana
le Wołga -Don, śluzy, syste
my irygacyjne i zakłady prze
mysłowe znajdujące się w stre 
f!e kanału otrzymały pierwszy 
prąd z elektrowni cymlań
skiej. 

Powszechny strajk protestacyjny w Japonii 

W wywdadzle ndzleJouym 
przedstawlelelowl age~JI TASS 
klerownilk budowy w. Bara.ba· 
now, po4kr.eśllł. te uruehomle· 
nie cymla1\!kleJ elektrowni 
wodnej umożliwi zelektryflko· 
wanl·e rejonów znajdują<:ych się 
w strefie kanału Wołga-Don. 

Zapora wodna elektrowni cym 
lańsklej spiętrzyła wody Donu, 
które utworzyły potężny zblor· 
nlk wodny - Morze Cymlan• 
skle. Morze to zajmuje obeoenle 
prze.szło noo km kw. 1 zapewnia 

przeciwko projektowi f aszysłowskiej ustawy 
PEKIN. :- Z Tokio donoszą, 

:I:& w dinlu 7 czerwca wybuchł w 
Japonll strajk 700 tya. robotni· 
ków. StrajkuJący protestują 

p>rzoolrwko Makcyjnym projek· 
tom 1,1staw, za pomocą których 
rząd Yoshldy chce zdławić ruch 

Przyf azd delegacji 
Towarzystwa Przyjaźni 
Bryłyjsko-Polskiei 

robotniczy oraz przeciwko ogra• 
nlczanlu praw zwląZkowych, 

W strajku blor" udział robot
nl<:y przemysłu samochodowego, 
elektrycznego, metalurgloeznego, 
chemlcmego, robotnicy stoczni, 
robotnicy portowi, pracownicy 
transportu miejskiego oraz ma· 
rynarze. W portach Japot\sklch 
eto! prze5zło tysiąc nlerozładowa 
nyeh statków, 

W dniu 17 czerwca strajkowat 
będą gó>rnlcy I kolejarze, 

W departaJmenc!e Nord :ł!Jraj-

kuje nadal 70 tys. metalowców, 
górników i wł6kniarzy. Kilka 
tysięcy robotników Sabaudii po 
stanowiło praklamować strajk 
na czas n Ie ogr a n I cz o ny. 
W więk!Szoścl tamtejszych fa· 
bryk .strajkuje od 80 do 100 
proc. robotnl·ków. 

Nowe strajki miały mlej9Ce w 
ciągu ostatnich Z4 godzin, w 
szczególności w okręgu stolecz· 
nym oraz w Loire, Drome, Ar· 
dennes (metalowcy I robotnicy 
budowlani), Gard (górn!oey), Bor· 
deaux (dokerzy). W Argenteuil 
do strajku przystąpili m. In. ro
bollll!cy fabryki metalurgicznej 
Rousslgne, w któreJ od 20 lat 
nie było ładnego atrajku. \ 

W Bordeaux 1<10 proc. doke· 
rów w piątek rano przerwało 

pracę I władze były zmuszone 

Na ulicach St. Brieuc wbrew 
zaka;i;owl prefektury manifesto
wało 5 tysięcy patriotów no· 
sząc tralllSpa re n ty I wznosząc O• 

krzyki: „Rldgway do Amery· 
ki!", „Woln<>ść dla Dudos I St!· 
la!" ltd. Pol!cja utyła gazów 
łzawiących. Dokonano szeregu 
areszt.owań. 

Je<dnocześnle nadchodzą wla• 
domoścl o nowy·ch środka.eh ter· 
roru polieyjnego. Wszczęto m. 
in. represje przeciwko robotni
kom I pracownikom zakładów 

samochodowych „Renault". I 
czerwca admtnistraeJa t~ch za
kładów uciekła się do pomoey 
bojówek gaullistowskich, które 
pod osłoną polleJI usiłowały ata 
kować ruktywlstów 7JWlązko~ 

wych. Jednakże robotnicy od
parli faszystów i usunęli Ich z 
terenu zakładów. 

Rząd Pinay'a chce oddać Jac~ues Ouclos 
w ręce trybunału wojskowego 

PARYŻ, 7.6. - Jak poda 
je dziennik „L'Humanite", z 
doniesień wiarygodnych źró
deł wynika, że rząd francuski 
zamierza oddać sekretaTza 
FPK Jacques Duclos w ręce 
trybunału wojskowego i wy
sunąć przeciwko niemu nowe 
oskarżenie „o zamach na bez
pieczeństwo zewnętrzne pań
stwa". 

Prasa podaje, że 7 czerwca 
o godz. 2 po południu miało 

się rozpocząć śledztwo prze
ciwko Duclos. 

Adwokaci Duclos opubliko
wali w „L'Humanite" list 
otwairty pt. „Pinay, Brune i 
Martineaud-Deplat depcą usta 
wy i konstytucję''. List dema
skuje bezprawność przeprowa
dzonych aresztowań i rewiz}i. 

„L'Humanite" podaje, że 
władze fra.ncuskie zatrzymują 
całą korespondencję przezna
czoną dla KC Francuskiej Par 
tli Komunistycznej. 

Dalsze 
. , . 

policji na1sc1a 
na lokale 

francuskich organizacji postępowych 
sowa SEDIC I Rada Pokoju de• 
parta.mentu Sekwany. Wszelkl 
ruch kołowy na ulicy Croissant 
z05tał wstrzymany. Rewizja trwa. 
la kilka godzin. 

W podobnych wa.runkach od
były się rewlzJe w CDLP, w re· 
da.kej! ty g o d n i k a „Mlrolr• 
Sprint" oraz w redakcji agencji 
UFI. 

ZDROWIE NASZE ZALEŻY 
OD NAS SAMYCH 

WARSZAWA, 7.6. - Na upro· 
szenie lComltetu Wspótpracy Kul· 
tu;raltnej z Zagranicą przybyła w 
dniu 7 bm. do Polski grupa dzla· 
łaczy Towarzystwa Przyja:tnl Bry· 
tyjsko-Polsklej. W czasie dwuty
godniowe.go pobytu coście anglel· 
scy zapomają elę z odbudową 

Nowy wicepremier 
Czechosłowacji 

PRAGA, 7.6. - Na wniosek 
prezesa rady ministrów, pre
zydent Czechosłowacji miano
wał dr. Józefa Kysely'ego wi
cepremierem rządu czechosło
wa<:kiego. 

PARYŻ, 7.8. - W sobotę ra· 
no pollcja pueprowadzlla nowe 
bezprawne rewizje w siedzibie 
Rady Pokoju departamentu Se
kwany, w siedzibie demokr&• 
tyc-LneJ agencji prasO'WeJ UFI, w 
lokalu centrali kolportału ksląt 

kl I prasy tcDLP), w redakcji 
tygodnl,ka sportowego „Mlroir
Sprlnt" I w drukarni prasy de
mokratY'CzneJ SEDlC przy ulicy 
Crotssant. 

Jak podaje dziennik „Ce Soir" 
o godz. I rano około 160 uzbro• 
Jonych policjantów u.mknęło z 
dwóch stron ullcę Croissant. 
Kilkudziesięciu policjantów nda 
ło się do gmachu pod nr 18. 
gdzie mle-4ci się drukarnia pr&• 

W sobotę poHcja przeprowa• 
dzlla takte rewizje w !okala.eh: 
Komitetu Obrony Henri Martin, 
Komitetu Francuskiej Pomocy 
Ludowej, w redakcji tygodnika 
„L'E<Cole de la Natlon" oraz w 
siedzibach oddzla.lów Pows:r.ech 
neJ Konfederacji Pra.cy (CG~) w 
Breście 1 w Tulonie. Nie ma chyba dnia, w któ

rym prasa lub radło nie do
nlosł:vby o uruchomieniu ja
kiejś nowej placówki służby 
zdrowia. Ambulatoria i ga
binety lekarskie przy zakła
dach pracy, izby porodowe 
na wsi, sanatoria, szpitale, 
preychodnie dentystyczne, 
stacje sanitarno-epidemiolo
giczne mnożą się w gęstnie
jącą. sieć punktów, których 
celem I obowiązkiem jest za
pewnienie jak najszerszej, 
troskliwej opf.ekl nad zdro
wiem ludu pracującego miast 
ł wsi. 
Z cyfr Ilustrujących Uoścło

wy I JakoścloWY ro:ZWój pła-

c6wek społecznych służby warszawy oraz zwiedzą watnlej-
zdrowia przebija radosna I sze ośrodki przemysłowe, rolne 1 
wymowa, realność słów na- kulturalne kraJu, 
szej Konstytucji, która stwier 
dza, a treścią faktów już do
konanych . gwarantuje, iż 
„obywatele Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej mają 
prawo do ochrony zdrowia 
oraz do pomocy w razie cho
roby lub niezdolności do 

KPD wzywa członków partii socjaldemokratycznej 

pracy", 

do wsp~lnej akcji 
przeciwko „układowi ogólnemu" 

W ślad za rozwojem obiek
tów instyt11cji zdrowia, po
stępuje szkolenie nowYch 
kadr specjalistycznych z za
kresu medycyny, pielęgµiar
stwa itp, 

Wielkie i istotne są osiąg
nięcia społecznej służby zdro 
wia w Polsce Ludowej. Licz
ba 69 tysięcy łóżek szpital
nych w roku 1938, łóżek 
czekających głównie na tych, 
którzy płacić m<igli za korzY
stanie z nieb, rozrosła się w 
r. 1951 do 103 tysięcy miejse 

BERLIN, 7.6. - Kierowni 
ctwo Komunistycznej Partii 
Niemiec (KPD) zwróciło się 
do ;:złonków Partii Socjal-De
mokratycznej (SPD) z wezwa 
niem do wspólnej akcji prze
ciwko ratyfikacji militarysty
cznego „układu ogólnego". 

W apelu tym, l>OQlsanym 

przez Maxa Relmanna, pierw
szego przewodniczącego KPD, 

kle~ownlctwo KPD podkreśla, 

te wspólna akcja mote obalić 

przeznaczonych dla istotnie Adenauera I Lehra. 
potrzebu.1ącycb szpitalnego 
leczenia. Podwoiliśmy w sto
sunku do lat przedwojen

Koniecznym warunkiem Jm 
Jedność działania klasy robot-

nych ilość poradni dla dzieci. nlczej. Jedność tę motna osiąg· 
Mimo stałych wysiłków w 

kierunku rozbudowy stanu nąć Jedynie drogą porozumie-
służby zdrowia z dnia d:dsiej- nla SPD I KPD oraz związków 
szego nie możemy uważać za zawodowych w sprawie urze-

;Dalszy cia.e: na str. 2\ czywlstnlenla decyzji narodu 

wspólnej walki o traktat poko· 
jowy przeciwko wojennemu „u· 
kładowi ogólnemu''. 

Wykona li 
plan półroczny 

Wielki sukces produkcyjny 
osiągnęły załogi dw:óch piotr-
kowskich ~akładów pracy, 
wykonując przedterminowo 
plan półroczny. 
Już 17 maja wykonały plan 

Piotrkowskie Zakłady Prze
mysłu Drzewnego będące ini
cjatorem współzawodnictwa o 
tytuł najlepszego zakładu 

przemysłu drzewnego w Pol
sce. 29 maja osiągnęły ten 
sam sukces Piotrkowskie Za
kłady Okuó Budowlanych Jm. 
L. Waryńskiego, 

W górę sztandar ! 
Wyniki współ1awodnictwa 

PRZEDZLOTOWEGO 
młodzieżowych trójek tkackich 
w ZPB im. Stalina (Zakład „C") 

Trójka Trójka 
Marli Szczdnlak Marli Szymczak 

Przeciętne wykonanie normy 
przed współzawodnictwem: 

Zobowiązała się podnieść 
wykonanie o: 

2. VI. 

3. VI. 

4. VI. 

101,7 proc. 

1 proc. 

107,5 proc. 

109,5 proc. 

100,7 proc. 

94,4 proc. 

1 proc. 

90,0 proc. 

105,1 proc. 

113,4 proc. 

Powyższe zestawienie wskazuje, jak wielki wpływ 
na wzrost wydajności pracy ma młodzieżowe współ
zawodnictwo przed Zlotem Młodych Przodowników 
w Warszawie. Młodzież iyje Złotem i walczy ofiarnie 
o zaszczyt uczestniczenia w nim. 

O młodzieży Zakładu „C" ZPB fm. Stalina I ich 
przedzlotowym wsp6łzawodnlctwłe ezytaj artykuł na 
stronie 6. 



Julian Tuwim Rozpoczął się wielki marsz Na widowni międzynarodowe/ 

Na zwycięstwo 
leivicy 

we Włoszech 

Korespondencja własna API dla „Dziennika łódzkiego" 
Rzym, w czerwcu 

W dniu 25 maja we Wło
szech odbyła się druga tura 
wyborów samorządowych. Jak
kolwiek chodziło tylko o reor
ganizację zarządów gminnYch 
i prowincjonalnych, w prakty
ce jednak wybory miały cha
rakter wybitnie polityczny. 
Charakter ten nadała im wta
śnie partia klerykalna i jej 
satelici, którzy istotnie nie 
mogli postąpić inaczej. 

p_odezais gdy w r. 1948 sama par żąda więc jak najszybszef:O 
t1a chrześclja~sko-dem()kratyez- przeprowadzenia wYborów 
na miała kh 454.000. Natomiast • 

„Wychowanek 
katolickiego seminarium" 

Zawiadamiam us 

Magna cum troska 

Habemus klapam -

Niech ręka boska! 

-

Lezemus, fratres 

bardzo glęboko! 

I gdzie! In Roma! 

Sub nostro bako! 

Sub nostro boko, 

Sub nostro oko, 

In tali sancta 

ltaliae loco! 

Non sperabamus 

Quod erit ita! 

Roma locuta. 

Causa finita. 

Impreza 
,,Expressu" 
w hali Wimy 
Dziś odbędzie się publiczne lo-

1ewanle nagród w konkursie 

„Expre<Ssu Ilustrowane&o" 1 Cen
trall Odpadków Utytkowych, Po

czątek o godzinie 11 w hall spor· 

towej na Widzewie. 

Losowanie to połąezone Jest z 

atrakcyjną Imprezą artY'styezną, 

w której wystąpią nlubieliey lód.z 

klej publf.eznośel, a wlęe: Kazl• 

mll!lt'z Pa włowskl, Jadwiga Ken

da, Mlchal Slaskl, Z()fia .J:unry, 

J&n115z Sdwlarakl, Banka Tokar

ezyk, duet Sawinów, duet Nowa.· 
ków, 15-osobowy balet Teatrów 

Muzyeznyeh l 10-osobowa 11rlde· 

etra. 
Bilety w cenie 2 I 3 złotych będą 

Jeszeze do nabycia w kasie Hall 

Sportowej w nledzielfl od godzlJły 
8 rano. WnY'Stkle mlejsea nUllle• 

row&ne. Dogodny dojazd tramwa

jami zapewniony. 

Dlaczego? Dlatego że trzy 
lata złych rządów podV{ażyły 
autorytet bloku rządowego do 
tego stopnia, iż w bitwie wy
borczej nia miałby on żadnych 
szans sukcesu. W kraju żle 
rządzono, wzrosło bezrobocie i 
koszty utrzymania. Jakżeż 
więc mogli klerykałowie wy
stąpić przed wyborcami włos
kimi w charakterze dobrych 
administratorów? 

4 mil. straconych 
głosów 

Oto dlaczego rząd, Z1<;m!ast 
przyjąć walkę wyborczą na 
płaszczyźnie administracyjnej, 
nadał jej charakter prowoka
cyjny i obelżywy, grożąc „koń
cem cywilizacji", a nawet 
„końcem !.wiata", gdyby w 
Rzymie został wybrany zarząd 
demokratyczny. 

Oczywiście, rząd pragnął wy
wołać zamieszanie i uniknąć 
dyskusji nad istotą proble
mów. Ale i tym razem do a
pokaliptycznych wizji klery
kałów naród odniósł się scep
tycznie. 

Wyniki drugiej tury wybo
rów administracyjnych były 
dokładnie takie same, jak 
pierwsze, to znaczy przyniosłv 
wielki sukces siłom demokra
tycznym i nową, straszliwą 
porażkę partii chrześcijańsko
demokratycznej, która straciła 
w obu turach około 4 milionv. 
głosów, podczas gdy blok rzą
dowy jako całość - stracił 
prawie 5 milionów, 

Prawda zwycięfyła 
Typowy przykład teJ kl~kl 

stilnowl wlaAnle Rzym, gdzie par 
tla klerykalna I jej eoj1uznley 
dokładali największych WYISlł· 
k6w, aby utrzymać swe pozyeJe. 
Właśnie w Rzymie partie te ze
brały zaledwie 384.000 głosów, 

Naprżyjazd 

Ridgway'a 
do. Paryża 

Jedzie nie żolnierz, nłe genera? 
Nie wódz piechoty, kawalerii 
Awansowała go cholera 
Na feldmarszalka od bakterił. 

Poobrzucany wyzwiskami 
Wjeżdża bez brawa ł bez wieńców 
Ten, który mundur krwią poplami? 
Morderca koreańskich jeńców. 

Okrzyk Paryża tnie szyderczo 
Szefa cholery azjatyckiej: 
„Precz z generalem ludożercą! 
Niechaj do domu wraca Ridgway!" 

Francja nie miejsce dla odwiedzin. 
Wara mordercom ł bandytom! 
Niechaj w Wall-Streetu dżunglach 
Ridgway - potomek troglodytów! 

Próżno starają się najemni 

siedzł 

Sludzy - Pinay, Bidauit i Schuman: 
Naród francuski udaremni 
Plan krwawy generała-dżumy ..• 

I walcŻąc z zbrodniarzami nie da 
Z Europy zrobić im Kożeda.. 

Tekst: S. MARSZAK 
Rysunek: J. P. CHABROLC 
Spo!szczyl: G. T, 
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llość głosów par~il ludowyeh p b i • p f d • 
wzro·sla z 242.000 w r. 1948 do rzeo ra eme o u ma W ezasle wlellkkh pary,~klich 

demo111Stracjl, obok robotników, 
komunLstów 6Zl! robotnicy I pra 
eownley, zgrupowani bądź w 
CGT, bąd:t w chrześeijań&kkh 

zwlązkaoeh zawodowyeh, nie siu 
chająeyeh reakeyjne·go klerow
nldwa. 

314.000. Róźnlea między tymf 
dw!em:t słłaml wy.no.st w!ęe 
60.000 gł01Sów, na papierze. W 
rzeczywiistokl te 60.000 głosów 
prawie nie Istnieje, gdy:t sa to 
glosy d:llieslątków tY'slęcy zakon 
nlków, który-eh ®Pecjalnie na tę 
okazję zebrano w Rzymie, głosy 
kupione za gotówkę od n:tjwiek 
szych nedzarzy, głosy nieule0czal 
nie ehoryeh, obłąkany·ch, nawet 
zmarłyeh! 

Na przekór tym wszy'-itklrrn 
komblnaoejom I o.szustwom wy
bo.ry do. prow!nejonalnego za
rządu w Rzymie zo0sbały wygra
ne przez partie demokratyeane. 
które uzysl<ały 23 mandaty prze 
ciwko 23. Tutaj wybory były 
bezpośrednie, co utrudniło o.szu 
stwa. Prawd~ zwyclP,źyła I siły 
ludowe uzyskały taki sul<<'e&. Ja 
kl miałyby w ca,łym kralu, ~dy 
by nie szaehraJ'stwa rządu. 

Niewątpliwie, wybory mialy 
polityczne znaczenie, i naród 
natychmiast wyciągnął z tego 
odpowiednie wnioski. Pierw
SzYm jest fakt bezsporny: 
obecny układ sił w parlamen
cie nie odpowiada już rzeczy
wistemu układowi sił w kraju. 

4 miliony utraeonych gło
sów przez partię klerykalną 
znaczy, że 100 deputowanych 
chrześcijańsko - demokratycz
nych zasiada w parlamencie 
bezprawnie, gdyż nie repre
zentują oni nikogo innego, 
prócz siebie samych. Naród 

Drugim wnioskiem wymka
jącym z wyborów jest fakt, że 
Południe i WYSPY, które do
tychczas uważane były za 
lenno reakcji, rodzaj re
zerwatu klerykałów, okazały 
się WYsoce uświadomionym 
przeciwnikiem kleru w tej 
walce, jaką w całym kra
ju lud toczy o swoje wy
zwolenie. Walki o ziemię, pro
wadzone przez chłopów w 
Apurn, Kalabrii, Sardynii i 
na Sycylii obaliły mur, któ
rym otoczyły ludność tych 
ziem stulecia nędzy i feudal
nego ucisku. Na tych terenach 
zaczynają dokonywać się prze 
obrażenia o historycznym zna
czeniu dla Włoch. 
ROZPOCZĄŁ SIĘ WIELKI 

MARSZ PRZECIWKO ZA
KRZEPŁYM OD WIEKOW 
PRZESĄDOM, MARSZ, KU 
POSTĘPOWI. PRZYSZŁOSC, 
PEŁNA PRACY I POKOJU, 
JASNIEJ NIZ KIEDYKOL
WIEK STOI DZIS PRZED 
OCZYMA ROBOTNIKOW 
WŁOSKICH, SILNIEJ NIZ 
KIEDYKOLWIEK ZJEDNO
CZONYCH I ZDECYDOWA
NYCH PRZYSZŁOSC TĘ 
WYWALCZYC. 

Tego właśnie dowiodły wy-1 
bory samorządowe z 25 maja. 

A. Barsllło 

Pad:li ranni, policja strzelała. 
Księża zna.jdująey się na uli
cach w wielu wypadkach po
magali o.patrywać poranionych 
manifestantów. 

Dwóch k11lęty - ksdędza Cag
ne l księdza Bonyer, wikarego 
parafii Petit Colombe - aresz
towa.no za opatrywanie rann„go 
manifestanta. Aresztowano !eh i 
skatowano w nlelu,dzkl sposób. 

Sprawozdanie obu księży z po 
nurego przesłuchania w komisa
riacie polleji zamieściły, za zgo 
dą !eh przełożone.go, J<,s. kan()nl
ka Hollanode - mleszcza:ński 

dziennik „Observatellll'" l reak
cyjny, półof!ejalny „Le l\londe". 

A oto fragmenty ze sprawo
zda.nla k~lęty, obrazując.& .,dla· 
log" między nimi a ofleerem po
lleji pana Plnay,a: 

Qflcer policji do kslęd:ra Cag
ne: „EJ ty klecho, ja jestem 
wyehowanklem seminarium ka
te>llctdego .•. " (bierze do ręki :te 
la:!lny }>ręt I bije księdza). 

Ksiądz Cagne oponująe prze
ciw zarzutom uprawiania poi!-

Nowa kompromitacja zachodnich łRarzy 
HISTORIA, KTÓRĄ TU OPOWIEMY ZA CHWILĘ, MOŻE Sil!; 

WYDAC DZIWNĄ I NIEPRAWDOPODOBNĄ, ALE TYLKO TYM. 
KTORZY WCIĄŻ JESZCZE NIE DOCENIAJĄ BEZMIARU ZAKŁA 
MANIA I PODŁOSCI, JAKI OSIĄGNĘLA 'TZW. „WOLNA PRASA" 
KAPITALISTYCZNA. PRZYZNAJMY ZRESZTĄ BEZSTRONNIE, 
ZE TYM RAZEM PROWOKAT:1RZY DOKONALI RZECZY, ZDA
WAŁO SIĘ, NIEMOZL1WEJ: PRZESCIGNĘLI SAMYCH SIEBIE 
POD WZGLĘDEM ROZMIARÓW KŁAMSTWA I GŁUPOTY. 

komprom!taeji nie przrlyłby sam 
nieboszczyk G<>ebbela 

Przygw<Y.!:dtone na or-Oynarnym 
kłamstwie paluszki fa1'szerzy i 
prowokatorów z Bonn, Paryża l 
Waszyngtonu długo będą bolały i 
Ple'kły, czy nie tak, sza.nowail 
dżentelmeni z „wolnej prasy" 
oraa: z „miarod~nyeh kół"? Zaczęło się od tego, iż jeden ze I rlera WarszawiSkiego". Lecz „i:>o

smnatlaweów, wydawanych w T·rl waMa" agencja AFP wolała za
ronli przez hitlerowskich odwe- ~z·erpnąć wiedzy o Polsce wedle 
towców za amerykańsltle dolary sta.rych svmpatl! Premiera Pi
- „Der Schlesier" - podał w dniu nay•a: z hitlerowskiej krynicy. z 
18 maja br. wladom.ość o rzeko- odwetowego szmatlawc13 Der 

SŁAW. 

mym wywiadzie, rzekomo udzie- Schlesler". " 
!onym przez Stalina dwóm kore<1 Al t ówl~ ·'·I h Tydzień Zdrowia 

rozpoczęty 
pondientom Polskiej Agencji Pra 

1 
e 00 am m o pary ...... e 

sowej (PAP) oraz współpracownl- okajach Waszyin~Olllul W dniu 5 
kawi warszaWSk!ego dziennika bm. sam •• New York Times" -

Kurier WaxszMVski"I Romanowi „najlepiej po!n!orm-OWany dzlen-
Krlczyk-O'Wil n:l'k amerykański", „n!edmctginlo Wczoraj w wypełnionej pu

blicznością świetlicy ZPB im. 
Marchlewskiego odbyła się 
zorganizowana przez Zanąd 
Miejski ' Oddziału Wojewódz
kiego PCK, ogólnołódzka aka
demia otwierająca IV Tydzień 
Zdrowia. 

Temat w-ywladu dotyczył, oczy
wiście, granic zaehodnlch Polski. 
Brednie te były elegancko cyto
wane w cudzysłowie!, w duehu 
„zachodnim" k<>mentowane i za
opatrzone w szczegóły równie 
0 autenty.czne'', jaik naizwisko „Ro 
mana K·rlczyka", współpracowni
ka „Kuriera Warszawskiego", któ 
ry, bagatela, nie ukazuje się od 
1939 r. tj. od 13 lat ..• Ale co takie 
nędzne szczegóły znaezą dla „wol 
nej prasy"? Ci panowie połyikają 
- i wypluwają - znaeznie ordy 
narnlejsze łgarstwa. 

„Wywiad dzle·nnlkarza polskie 
go ze Stalinem - pisali, zawzlę 
ele ssąe swe brunatne palee i 
stając na głowie, hitlerowcy z 
„Der SChle'51!er" - wywołał ..• w 
War.szawle wleLką konsterna· 
cję". 

Po Cl!:Ym „Der Schlesier" mowu 
eytował opinie „komentatora war 
szaWl!lk!ego Wiktora Sllenta" (ta 
zdumiewająca dakladność w na.
zwlskach!). 

No cót, nie pierwszy to raz pu 
pile Waszyngtonu 1 Watykanu, 
którym spać po nocaeh nie daje 
braterski sojusz pohs'ko-rad:!l!eciti 
oraz uznanie jaiko nlezmlenneJ 
gra-nicy nad Odrą 1 Nysą przez 
NRD - nie pierwszy to raz pupi
le Waszyngtonu i Watykanu zasto 
oowall ulubioną metodę swego 

ny wzór „wolnej pr1115y•• - zacy
tował wyssany prrez hL1JleTow&klch 
pismaków „wywiad". 

I jedynie J>S.!'Y'skl „Le Monde", 
nie wyciągając zres:r:tą taclnych 
stąd W\lt!osków, uważał za stosow 
ne uzupełnić swoje poprzednie 
„rewelacje" nurtępują·cą uwa.gą: 
„zauwa:!.a się... że wzm.lankowa'l'ly 
.,Kurier Wall'Szawskl" miał prze
stać wychod2'lić od trzech lat. 

Tak.a to już jest ta dokładnoś~ 
I ścisłość „wolnej prasy" zachod
niej. Pogratulować waJTLawskle
mu przedstawiclelow1 AFP. 

Referat okolicznościowy wy 
głosił ob. mgr Henryk Aj!. 
Po referacie odbyło się wręcze 
nie odznak honorowych zasłu
żonym aktYWistom kół PCK. 
Odznaki honorowe otrzymali 
m. in.: Jednakże kolaboracjoniści parys 

cy myla się - róW'l'l!e grubo. jak 
gruba jest prowokaicja „Der Schle 
sler" - jeśli przypus:llcz,ają choć- Ob. Eugeniusz Szulc 
by przez chwilę, te taką hltlerow mistrz z oddziału czesarek 
ską dywersją kogokolwiek we ZPW • R ont b I 
Francji oszukają. I mylą się rów im. eym a, O • re-
nleż panowie z Waszyngtonu, Pa- na Kejna - nauczycielka 
ryża i Bonn, jeśli sądzą choćby szkoły podst. nr 2, opiekunka 
przez. chwilę, te osiągną ooko~- szkolnego koła PCK, ob. Ja
wiek: w Polsce - z wyją<tklem, 
rzecz jasna, sukcesu - humory- nina Tr._ębińska - robotnica 
stycznego - gromkiego wybuchu spółdzielni „Kuśnierz", ob. dr 
śmiechu. Stanisław Waler - WYkła-

Trzeba bow:lem przymać, te dowca społeczny PCK i in. 
„wolna prasa zaehodn!a" i stoją-, 
ey za jej pleearmd prowokat_orzY W bogatej części artystycz
dawno Już się tak nie zbłaznlll, nej wzięli również udział ar-

~Ó~;le~ał~r;~~~'.~~rltatą· ż;'~~~~ tyści scen łódzkich. (-) 

nledo.ścl~lonego mlstr:r.a, herr --------------------------relchsmln!stra doktora J'o.sepha 
Gqebbelsa: metodę prowolkaicyJne 
go fałszerstwa. 

Ze przypomnimy naazym cz-ytel 
nlkom a111aJogic.zne popisy „Ost· 
West-Kurier", co to we wrześniu 
1951 r. cytował całkowicie prze
zeń zmyślony w-ywlad, którego 
Stalin rze'komo udzie!U „Zyclu 
warszawy". 
Nowością ostatnleJ prowokac1l 

Jest fakt, !:t została ona podchwy 
eona 1 szero!<-0 roZ"kolpa.rtowanll 
przez tzw. poważne agencje i pra 
sę zachodnią. W dniu 3 bm. Pa· 
ryż gotował się wlaśnlP. do maso
wych strajków protesta·cyjnych 
przeciw polityce fa,szy:innu I zdra 
dy narodowej - w dniu 3 bm. -
oficjalna - Franouska Agencja 
Prasowa AFP n a f! 1 e „odkry 
ła" rewelacJe .,Der Schlesler" z 15 
maja, cytując Je bez naJmnlelsze 
E!O zająknięcia, bez najmnle.1szego 
zaistrzetenia co do ich autentycz
ności. Za panią matką AFP 
w s z y s t k ! e reakcyjne dzlen 
nlki paryskie powtórzyły - w 
dnlu 4 bm. - f i k c y j 111 y, 
~fałszowany przez hitlerowców 
,wywiad". 
Zauważmy tutaj mlmoehodem. 

lt AFP ma swego przedstawiciela 
w Warszawie. Cóż prostsz.ego, jak 
polecić warszawskiemu koresoon 
dentowl zbada·nle sprawy na miej 
scu? Mógł przecle:t teon pan przej 
rzeć oaJa prasę poll>k11 f nie zna
lazłszy ntelstn!ejacego W}'W1adu. 
od.szukać„. pana Krtczyka z „Ku-

Akt, który okrył hańbą rząd francuski 

Dnia :n maja oddziały francuskiej policji dokonały brutall!lego naj
ścia na lokale Komunistycznej Partii Franejl, Rady Obrony Po
koju, organlzaicjl zwlązkowyich i rótnych stowarzy.szeń demokra-

tyeznych w stolicy l na prowlneji. 
Na, zdjęciu: gnQ>a, po!lej!, blorąeej udział w rewizji, przed gma

cem KC KP Francji. 
•„ J'ot . .- CAF 

tyki gwałtu fizycznego, za:mach'li 
stanu itp.: 

- Nigdy nie opowiadałem ~ 
za gwa,,ltam•I, ale rozumiem co 
się dzie·je w duszy robotników, 
gdy mają do czynienia z pro• 
wokacją". 

Oficer polkJI: ,Jeszcze el ma.J 
ło, łajda:kul ... Ja wam poka:tęl'" 

(zbliża się do szafy, otwiera Ją, 

. wyjmuje pallkę gumową I kilka 
krotnie udl!lt'za si'lnłe księdza). 

Ksiądz Cagne: „ •.• Człowiek& 
trzeba szanować, a pan bile 
mnie pa!Jką... uwa:ta pan siebie 
za chrześcijanina, asystuje pan 
na pewno przy mszaeh I komu• 
nil. A teraz bije pan kslę·dza!" 

Ofieer: „Komun.i&cl-" I 
Ksiądz Ca.gne: „Wczoraj wl• 

dział.em na manifestacji wielu 
katolików, którzy nie są komu• 
nlstamj ... " 

Ofieer bije Mlędu.. Katowa.
ny mówi: 

„Od wezoraJ wleezorem n~e 

boję się Jut nleuigo. Z nlkllll 
nie może być g0>rzej niż z wa• 
ml". 

Ofleer bije mllcząeego Jut 
~slędza. I 

Przeshtehanle k51ędza Bonye-< 
n niewiele różniło się od P~ 
pnednlego „dialogu". Zaczęło 

się od wrzasku of!eera policji: 
„Bandyta!u. 
Skoliezyło się zaA biciem pał• 

ką I ko·panlem w okolleę nerek, 
Tak oto wygilą.da sytuacja w 

kraju, któl'ego rzą.d korzysta 'Z 

„opieki" zarówno Waszyngtonu 
jak I Watykanu, którego rząd 

w myś1 lnstru·k-ejl .wyeh op!e-
kunów faszyzować chelalby 
~raj, w Imię planowanel „ehrze• 
śc!Jańsklej" k r u e j a ty na 
Wsehód, smakami Hitlera. 

Waty1<an, rzeez Jaisna. będzi.e 

mlkzał tak, jaik milczał przez 
pięć i pół łat, w <l:l'JajSle który~h 
faszyzm hitlerowski mordował 

wśród mlJllonów Polal<ów I tY'Sllł 
ee po~skleh k.się:ty-patrlotów. 

Watykan milczy zawsze, g>dy fa• 
szy:mn po.pełnia zbrodnię, choć

by o.na atanowiła zamach ną: 

wl„myeh I duchowie:Astwo. Wa• 
tykan odzywa się wte_9.y tylko, 
gdy przykładna l sprawl:edliwa 
kara spotyka faSZYlltów w au• 
tannAch, Jak hitlerowskiego bi· 
11kupa Spleeta. Polscy katolley 
winni WY'<llągnąć wnioski z pa ... 
ryiSkkh zaJ§ć. 

K. D. 

Zdrowie nasze 
zależy 
od nas samych 

(Dokończenie ze str. 1) 

zupełnie zadowalający. Stąd 
stałe zwiększanie sum bud· 
żeto~ch na ten cel przezna• 
czonych, stąd ciągła i nie· 
ustępliwa walka nasza 21 
wszelkimi przejawami niedo· 
ciągnięć t biurokracji w fun• 
kcjonowaniu poszczególnych 
placówek. 

Jest rzeczą pewną, te naJ• 
szerzej rozbudowany aparat 
r;łużby zdrowia, WYPOsażony 
l obsługiwany przez WYSOko
wykwalifikowany personel 
nie rozwiąże wszystkich pro„ 
blemów, jeśli nie pośpicszY; 
mu z pomocą e1a.łe społeczeń· 
stwo. Pomoc ta powinna 
przejawiać się w przestrze• 
ganiu u siebie i otoczeniai 
podstawowych · zasad sani·· 
tarnych. O własne zdrowie 
dbać trzeba nie tylko w ten 
sposób, by leczyć chorobe, 
lecz przede wszystkim przez 
świadome i umiejętne zapo.., 
bieganie tym chorobom. 

Doroczne tygodnie zdrowia. 
organizowane przez wiele 
zasług mający w tej dziedzi ... 
nie Polski Czerwony Krzyż, 
mają za cel dalsze pogłębie• 
nie świadomości społeczeń ... 
stwa w zakresie przestrzega.,; 
nia przepisów sanitarnych 
chroniących nasze zdrowie. 
Te same intencje przyświe"" 
cają organizatorom tegorocz• 
nego tygodnia, ldóry trwaó 
będzie od 8 do 15 bm. 

ZDROWIE NASZE ZALE•' 
ŻY OD N AS SAMYCH. TE 
PRAWDĘ POWINNISMY U· 
TWIERDZ!C W SOBIE W 
DNIACH TYGODNIA TAIC 
SILNIE. BY STALE TKWI-. 
ŁA \V NASZEJ PAMIĘCI. 

~) _J 



CHIRURGIA 
W EPOCE 
KAMIENIA 
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NEGO 
l6di, dnia 8 czerwca 1952 r. Nr. 22 (249) -

MIĘDZY ŚWIDREM A LANCETEM 
sowane przez Ambrożego 

Pare, chirurga epoki Odro
dzeni.a. 

Cvru1ik 
ale nie sewilski 

Jeżeli powiemy cyrulik to 
najczęściej mamy na myśli 

bohatera opery Rossiniego -
rzadziej natomiast poczciwe
go golibrodę z dawnych cza
sów. Tymczasem cyrulik, o 
którym będzie mowa poniżej, 
był w Polsce i na zachodzie 
Europy w średniowieczu nie 
zawsze najhardziej uczonym, 
ale gotowym do wykonania 
operacji „chirurgiem". 

Lekarze nie praktykowali 
chirurgii. W Akademii Kra-

~· 

jest źródłem zakażeń. Zgo
rzel szpitalna szalała i zbiera
ła obfite zmwo. Dopiero 
Pa.steur, Semmelweis i Lister 
dali chirurgii właściwe pod
waliny - aseptykę, Odtąd 
dzięki rozwojowi bakteriolo
gii, dzięki nowym środkom 

usypiającym i znieczulają
cym, dzięki postępom rent
genologii i radologii i szeregu 
nauk pomocniczych, oparta 
na aseptyce i antyseptyce (sul
famidy i ,penicilina) chirur
gia uczyniła w ciągu kilku
dziesięciu lat większy postęp. 
niż w ciągu ubiegłych stuleci. 

Od kiedy istnieje 
medycyna? 

W 1911 roku w Słupczy 
(pow. Sandomierz) zna
leziono w kurhanie 

cz.aszk~ ze śladami trepana
cji. Obok czaszki świder ka
mienny, takąż pilę i dłuto. 
Reszty domyśleć było się łat
wo. Obok zmarłego położono 
narzędzia śmierci - jak bo
wiem należy przypuszczać 
trepanacja cza.szki przy po
mocy wspomnianych narzędzi 

chirurgicznych nie mogła się 
udać. Znaleziono również ry
r;unki przedstawiające opera
cję CT..aszki przy pomocy świ
dra. A zatem rewelacja! Chi
rurgia istniała w epoce ka
m ienia gładzonego, a nawet 
w okresie neolitycznym, a 
kamienny świder, piła i dłuto 
były niczym innym jak pro
totypami dzisiejszych precy
zyjnych narzędzi chirurgicz
nych. 

kowskiej założonej w 1364 ro- Ten cierpi na bóle żywota 
ku był.a ona wykładana w Istnieje tak dawno jak 
ograniczonym z;ikresie. A na- ków końskich - „kon.struo- człowiek, bowiem z jego ist
wet 200 lat póżniej tacy leka- wała" - najoryginalniejsze w nieniem związane jest cier
rze, ja.k Józef Struś i Woj- świecie kleszcze dentystyC"Zne. pienie, a celem medycyny jest Jak udowodniły liczne wy

kop?Jiska i wnikliwe badania 
naukowców chirurgia istotnie 
istniała od najdawniejszych 
<:z.asów, a Egipcjanie pasjo
nowali się nie tylko przeży
ciami miłosnymi sW"ych fara
onów, ale i medycyną, z któ
re.i na czoło wysuwa się chi
rurgia. Dokonywano bowiem 
nie tylko rytualnych obrzę
dów chin1rgicznych, ale rów
nież operacji kończyn, czasz
ki, jamy brzusznej i oczu. 
Swiadczą o t:vm liczne malo
widła z XXV wieku przed 
naszą erą. Chtrur~ia indus
ka święciła takie triumfy, jak 
operacje plastyczne nosa i 
dysponowała nićmi ze ścię
gien do zszywania, ran. 

ciech Oczko pozostawiali tę Gwałtowny skok to cierpienie łagodzić i usu-
dziedzinę cyrulikom, szarlata- wać. Medycyna przechodziła 
nom i nieukom, a Ludwik Przełomem dla chirurgii dziwne koleje. Były czasy, 
Perzyn.a napisał dla nich coś był wiek ubiegły. Rozwija się kiedy lecznictwem zajmowali 
w ro-dzaju podręcmika. Nie bardzo technika operacyjna. ~ię szarlatani, zaklinacze du
wi.adomo, czy z tego podręcz- ale niestety po.stęp w tej dzie chów i ma.gicy. Leczenie cho
nika korzystał przed kilku- dzinie nie szedł w parze z rych odbywało się za pomocą 
nastu laty popularny w pow. wynikami. Zakażenie - to ofiąr i obrzędów religijnych, 
brzezińskim cyrulik, który był postrach sal operacyj- przy użyciu takich środków, 
miał gabinet fryzjerski i den- nych. Sprawca zakażenia był jak kąpiele, post, smarowanie 
tystyczny. Chłopi bardzo go nie-znany. Kbóż podejrzewał · ciała, czyszczenie lub wymio
chwalili za umiejętność po- jego obecność przy przecho- ty. Nauka stooowania tych 
zbawiania zębów, a narzę- dzeniu lekarza od stołu sek- środków była według ówczes
dzia... Narzędzi dla tych cy- cyjnego, gdzie ćwiczy] się w nego poglądu bezpośrednim 
mlików nie produkowały !operowaniu na zwłokach, do darem dobrotliwych bogów, a 
„Centrosany". Otrzymywali stołu z żywym pacjentem. jej wykonawcami kapłani. 

je oni z pierwszej ręki; .bez IN~k!- ~ie pode.ir.zewał rów- Me?ycyna. wykonywana u 
pośrednictwa dystrybucji 1 ta I ruez, ze uzywante tych s.a-

1 
Gregow takze tylko przez ka

pierV\ sza ręka przyzWYczajo- mych narzędzi przy opera- planów Eskulapa rozbudziła 
na do wbijania haceli do pod- cjach ropnych i „czystych" jednak w tym narodzie takie 

Hugo z Lukki ------------------------------------------------------------------------------
i wyc1ąg z nenufaru 
Dziś takie narzędzia i spo

soby dokonywania operacji 
na żywo wywołują ponury 
uśmiech, ale jeżeli uprzytom
ni my sobie, jaką drogę roz

... Niech zapłonie ogień 
na wszystkich górach Sycylii. .. 

woju przeszła ludzkość nim N !ech dokoła t.ego rnęż-
czlowiek pokonał przestrzeń nego człowieka, któ-
- musimy stwierdzić, że ry staje do buntu 
chirurgi.a bardzo wcześnie 

1 

tam w Palermo. zapłonie o
święciła triumfy. Trudno jest gień na wszystkich górach Sy 
przedstawić kolejne fazy jej cylii i światło na wszystkich 
rozwoju. Całe wieki składa- szczytach Europy" pisał 
ły 1>ię cztt.>to na jedną zdo- Victor Hugo na wieść o po
bycz, która pozwalała na ol- wstaniu na Sycylii w 1860 r„ 
hrzymi sk()k naprzód. Zda- wzywając naród włoski, by 
wano sobie sprawę z cierpień, poszedł 7-a Garibaldim. Wokół 
jakie człowiE"k przeżywa przy Victor:1 Hugo, którego 150 ro
operacjach I st<irano się u- cznicę urodzin obchodzi uro
wolnić go od bólu. Stąd rów- czyście cały świat postępowy, 
nolegle z udoskonaleniem -łatwo mo7.na było spotkać ob-
t.echniki chirurgiczne.i idą I zońców wolności i niepodle- Giuseppe Garibaldi z córk1' 
W_Ysiłki w kierunku zna1ezie-jgłości narodów. Przyjaźfi, ~tó 
ma środków znieczulających. , ra łączyła obu tych w1elk1ch Victor Hugo wszelkim! siła
Hugo z Lukki najzdolniejszy 1 i szlachetnych ludzi nie była mi pomaga Garibaldiemu w 
chirurg z XIII wieku zastoso- prz:vpadkt>wa. jego akcji na Sycylii. W ro
wał ui;ypianie przy operacji, Życie Garibaldiego, podob- ku 1860, gdy wybucha na Sy
używ.ając do tego mieszaniny nie, jak życie autora „Nędzni- cylii powstanie, Garibaldi 
wyciągów pokrzyku makow- ków". choć bardziej barwne i śpieszy na pomoc zbuntowa
ca, kamfory, nenufa'.ru i jesz- pełne przygód, było niei;>rze- nym chłopom i prowadzi re
cze jakichś roślin. Gąbka rwanym ~mn~em .przeciw.ko gularną wojnę z wojskami 
morska nasycona tą mieszan- przemocy l uc1skow1. Gdzie- króla. Z okrzykiem „Evviva 
ką · przechowywana była w k?lwiek wybuchała walka o Garibaldi!" całe pułki rządo
stanie wysuszonym, a w razie n~ep~dleg!ośc . - tam za;-vsze we przechodzą na stronę po
potrzeby polana gorącą wodą z.i.awiał s.1ę Giuseppe ?ari1;>al- wstania. Po upadku Neapolu 
dostawala się pod nos pacjen- d1. Zmuszoa:y do uc1ec.zk1 z w rękach Garibaldiego zna
ta. wydzielając usypiający za- Włoch ~o pierwszych nieu.da- lazło się całe Królestwo Oboj 

h · nych probach ruchu konspira- ga Sycylii. Niestety, ulegając 

pa~ololedzie nie są wynalaz- cyfoego Mazziniego, do r?ku "".pływom Cavoura. Garibaldi 
k' XX wieku ale były 1848 przebywał poza granica- me doprowadza swego dzieła 

iemkl . "t em · dia ludzkicr mi swego kraju. Walczył w do końca 1 uzeka się władzy 

n.!{ r;ai ikłane złama- ~.meryki Południowej, Brazy- Sardynii. 

na większość Zgromadzenia 
w Bordeaux pozbawiła go 
mandatu. ustąpił również Vic
tor Hugo. 

Garibaldi, tak jak i Victor 
Hugo, był wielkim przyjacie
lem Polaków. Na wieść o wy
buchu powstania w r. 1863, 
nie mogąc sam, z powodu cięż 
kiej choroby, wziąć w p.im u
działu, wysłał oddział ochot
ników, wśród których boha
tersko walczyli Francesco Nu
llo, Eliasz Marchetti. Ludwik 
Corolli i wielu innych, którzy 
zasłużyli sobie na trwałą pa
mięć Polaków. 

Garibaldi zmarł . w r. 1882 
na wyspie Caprera. Naród wio 
ski z wielką czcią obchodzi 
70 rocznicę śmierci bohatera, 
który walczył za ojczyznę, 

wolność i lud. Garibaldi, wiel
ki rewolucjonista i bojownik 
o wyzwolenie narodowe, nie 
umiał połączyć swe.i walki z 
pragnieniami mas wyzwolenia 
się spod ucisku klasowego. W 
tym bohaterskim i szlachet-
nym człowieku romantyzm 
często brał górę nad umiejęt
nością oceny rzeczywistości. 
Mimo to jednak imię jego po
zostanie na zawsze symbolem 
rewolucyjnego zrywu, b~zkom 
promisowej walk! z uciskiem. 

P~7·e ~n" "".dawn.ieiszych cza- obronie niepodległości państw I nad Sycylią na rzecz króla 

s~w. J:?ziś po:" 1 jednak 111, Urugwaju. Na pierwszy a- Po proklamowaniu króle-
rne nogi ?fYdaJe s :ł zła- P~I Ma7.ziniego, wodza i orga- stwa Italii, które nie obejmo- Rewolucyjne tradycje Gari-
fraszką wobec zwy e~ok · n1zatora Młodych Włoch", walo całości ziem włoskich t baldiego stanowią dziś cz„ść 

· d kilk wie ami " " 
11'.ama prze. . u •. 

1 1 ś~ Garibaldi wraca do kraju t tak ważnych miiist, jak We- składową programu włoskiej 
k.1edy. t? złozen.1e kosci . ~ ada podejmuje walkę z Austrią, necja i Rzym, Garibaldi :mów klasy robotniczej i jej przy
c1we Je.i leczenie ~yło ~ie a stając się sercem i duszą po- prowadzi armię ochotniczą do 1Vódców. Pod przewodnictwem 
problemei:n c~1rµrgicznY".1~ wstania. Po klęsce króla Pie- ataku na Rzym. gdzie zazdro- Palmiro Togliatti, Pietro Nen
Warto więc pamię.tać naz~ mantu. walczy w obronie Rzy śnie strzegło swej władzy ni, Luigi Longo włoska klasa 
sko Guy de C::haul1ac - chi- mu, protestuje ze wszystkich państwo papieskie. Pokonany robotn"icza wzbogacona w do
rurga z XIV wieku. wYDalaz- sił orzeclwko nikczemnej oo- przez wojska rządowe wyco- świadczenia Rewolucji Paź
cę leczenfa zła~ań kończ~n. lit:vce N'apoleona III. Jego pro fuje się i znów walczy w woj dzlernikowej. uzbrojona w te
za pomocą wyciągu w z.awte- testom wtóruje Victor Hugo, nie francusko - pruskiej jako orię marksizmu - leninizmu. 
szeniu. który woła w swym „Apelu dowódca korpusu ochotnicze-, toczy nieusteoliwą walkę. w 

To może się wydać śmiesz- do Włoch", piętnując poniże- go w Tyrolu. W czasie wojny której - jak tego dowodzą 
ne~ ale .;ałą epokę w rozwoju nie Franc.ii pod rządami Na- wyzwoleńczej w r. 1871 podą- choćby ostatnie wybory - od 
chirurgu stanowi dziób kru-,poleona III: „Niech pierwszy ża na pomoc Francii. Gdy Ga riosi coraz to większe zwycię
ka (bee de corbeau) - pierw- z tych dwóch narodów, który ribaldl wybrany został jako stwo 1 w której zatriumfuje 
sze nar1~dzie do chwytania się D<Jdnłesie z upadku pom0- deputowany do francuskiego w końcu wola narodu. 
naczyń krwionośnych, zast.o- że powstać drugiemu". 1 parlamentu 1 monarchlstycz- KW 

Siostro! Proszę Jeszcze o narkozę 

zamiłowanie do swych nauk, 
że stworzono specjalne za.kła
dy medyczne. Ale pojęcia 

teoretyczne oparte były raczej 
na filozofii i nie dawały się 
stooować. 

W tych warunkach na wi
downię dziejów medycyny 
wkroczył Hipokrates i on 
ustalił punkt jej rozwoju, 
zdobywając sobie rozległą 
działalnością tytuł ojca nauki 
lekarskiej. 

Hipokratac; wytknął właś
ciwy kierunek medycyny i le
karzom: własne doświadcze
nie na tle własnych obserwa
cji osnute. 

On pierwszy oznaczył szla
chetną godność stanowiska 
lekarza, stosunku sztuki le
karskiej do społeczeństwa i 
do 11.auk przyrodniczych. 
przękon.ał o potrzebie oparcia 
jej na dokładnej znajomości 
natury człowieka. określil 
metodę badania chorego. 

Metoda badania dziś opiera 
się na jego wskazaniach: 
uwzględniać wszystkie ~to
sunki i warunki życia chorego 
tak wewnętrzne jak i oso
biste. 

Jednym z kapitalnych dziel 
naukowych ojca medycyny są 
aforyzmy i wskazania, napi-

- Co wasz chłop robi? 
- Przygważdża. czkawkę, 

sane na podstawie własnych 
obserwacji chorych. To on 
stwierdził, że: 

„Ludzie z natury na<i mia
rę otyli skłonniejsi są do na-

mierał. Gnój krowi stosowa
no w okolicach Czerska przy 
zapalaniu oczu. A gnój świń
&ki był odwiecznym środkiem 
wypędzania tyfusu. 

Chory trzymał gnój w 7.a
~adr..:u, żeby szkaradnym je
go smrodem wypędzić chor;,
bę. Chorobę wypędzano, al
bowiem uważano, że jest ona 
~akąś istotą, duchem, nieonvil 
czymś materialnym. Stąd 
mamy określenia, który ~h 
często sami używamy: złapał 
mnie ból, chwyciła mnie nie
moc itp. 
Wypędzano więc choroby 

spalaniem, przygważdżaniem, 

l'dpisywaniem, naparzaniem, 
odwracaniem itp itd. Takie 
dolegliwości jak czkawkę na
leżało przygwożdzić, wbijając 
nóż w powałę. Wscieklizn1~ 
odpisywano na kawałku chle
ba, brodawki oddawano przy 
pomocy wszystkich świętych 
i rodziny boskiej :>woim wro
gom„ W podobny spmób d;:ie
łono się z bliźnimi in··~y•ul 
dolegliwościami. Słowem -
historie niesamowite. 

Mieszkaniec piekieł nav.r!e· 
dz al również wnętrzno~d 
mieszkańców wsi. Zaledwie 
kilka miesięcy przed wybu
chem wojny w jednej ze wsi 
oddalonej zaledwie o 30 km 
od Łodzi do umierającej dziew 
czyny wezwano doktora. W 
ciasnej izbie, szczelnie izolo
wanej od dopływu świeżego 
powietrza zastał doktór chorą 
otoczoną przez chmarę bab. 
Bez trudu rozpoznał ostatnie 
stadium nerwicy serca, ale 
pomóc nic już nie mógł • 
Dziewczyna umierała. Wów
czas baby doszły do niezwyk
łego wniosku: „Doktór tu n:c 
nie pomoże, d1jewczyną dic1· 
beł ciska", 

7 lat i Vll wiPków 
Ten ostatni wypadek mictł 

rnieJsce zaledwie kilkanaśc!e 
lat temu. Dziś może się zdn• 
rzyć gdzieś w głębokiej wsi, 
tam, gdzie oświ:1ta sanitarna 
nie dotarła jeszcze wraz z 
izb<t porodową ·~zy ośrodkiem 
zdrowia. Ale w sieradzkim 
nikt już nie leczy krost przez 
pocieranie ręką 1.marłego. W 
5ieradzkim dwa lata temu 

głej śmierci, ja~ wysmukli. przyjmowała chorych ekipa 
Spo~tr~egł tez, ze: profesorów medycyny z kli-
„Lezeme na brzuchu u cho- nik łódzkiej Akademii M~

rego, któr:y zdrow~m będac I dycznej. Złe duchy nie nawie
w ten sposob. spać .me nawyk~ dzają wnętrzności mieszkań• 
o~a.cza. ~aJaczenie. al.bo t ców wiosek. Wypędzono ie 
tez Jakiś bol w okolicy zywo- razem z obszarnikami i ci~m-
ta". notą, w której celowo utrz r-

28 s.posobów mywali chłopów nie dając im 
prawa do oświaty i lecznic-

. leczenia chorych twa. 28 sposobów leczenia 
Pr:>.ed kilku wiekami aż po chorób to właśnie rezultat 

wiek XIX lud miał swoje iacofania i ciemnoty wsi pie
własne metody leczenia. J to lęgnowanej przez ówcze-mych 
nie tylko lud polski, ale całej władców naszego państwa -
niemal Europy. Obowiązywc- obszarników I kapitali~tńw. 
ły one tak jak obowiązywało W 1925 roku lekarze z bó
wierzenie, że choroby są 10-1 ~em stwierdzali, że w przeci
pustem bożym, nasłaniem złe wieństwie do tego co było w 
go ducha, wynikiem prze- świecie klasycznym rozw~j 
kłeństwa, czarów i arok'.l. sanitarii jest minimalny i ie 
Metody ówczesnego leczenia, urzeczywistnieniu zabiegów 
s było ich 28 mrożą dziś krew sanitarnych stoją na przeszko 
w żyłach. Bo cóż było na.l- dzie głównie warunki ekono
skuteczniejszym środkie"Y! miczne społeczeństwa w mn!ej 
lecznictwa ludowego? Ciało szym zaś stopniu warunki 
zmarłego, jego kości, grób socjalne i polityczne. 
itp. W pow. s.jeradzkim np. Mylili się odsuwając wzglę
ręką zmarłego pocierano me- dy polityczne na plan dalszy. 
uleczalne krosty, a płótno, Właśnie ustrój polityczny dl?
którym zmarłego wycierano, t'yduje o postępie. W dzledzi
miało służyć do zwalczania nie rozwoju medycyny I lecz
wrzodów. Można by przyto- nictwa, podobnie jak w in
czyć tysiące przypadków sto- nych dziedzinach naszego ży
sowania tej metody. Również cia znajdujemy dziś najbar
<;trasznym środkiem .,leczono" d:>.iej wymowne tego dowod.v. 
choroby weneryczne. Nagie~o Si„dem lat ustroju demokra
~złowieka zakopywano do cie- ej! ludowej to dla rozwoJU 
płego gnoju końskiego, zost~- lecznictwa i sanltarii w Pol
vl.<iając tylko otwór dla no~a •ce więce~ niż siedem wie-

ust. Rzecz jasna, że po kil-/ ków. 
kudziesięciu godzinach chory oprac. 
w &t.raszny.ch m~czarniach u- ZOFIA TARNOWSKA 



Z w~drówek po mapie 
I 

„Drang malaju" -to ludzie wolni Ile wazy promień słońca 
Imię P, H. Lebledl-ewa, wiei· 

kiego roisyjsklego fizyka wiąże 

~ę nierozdzlel·nle z historią ba
dań nad llStotą światła. Wielu 
fizyków przed nim sta.rało się 

wytłllma.czyć, co to Jest światło. 
Fizyk holenderski Huygeons mnie 
mal, że światło - to ruch falo
wy Ja:ki·egoś tajemnkzego eteTu, 
wypelnlająeego przestrzeń. New 
ton ogłosił teMię, że światło -
to rój drobniutk.leh cząsteczek 

mateTll odrywającyeh się od 
świeea.cega ciała. 

Te obl1czenla pokazały, :te 
światło sło•neezne, padając pro• 
st1>padle na powlerZ>clm!ę Zi~ 

ml, ciśnie na Jedein metr kwa• 
dratowy z siłą trzy czwa.rte ml• 
ligraana dętaru, czyli wywiera 
nacis.k, Jak Jeden k1>maT. Nie 
lek<Ceważ.ci-e Jednak tego drobne 
go na.ctsiku! Albowiem gdy po• 
myśli-cle, że powlerrehnJa k&la 
wielkiego Ziem.i wynosi okS<> 
125 bilionów metrów kwa.drato• 
wych, to okaże się, że na.clsk 
światła sloneczne·go na z.ie-mię 

wyn&si ok<>lo sto milionów kllo 
gramów. 

w Europie jeszcze pano
wało powszechne prze
konanie, że Ziemia to 

wydłużony dysk pływający na 
bezkresnym Ocea;iie. Nawet 
dla wybitnego naukowca o
wych czasów granica stałego 
lądu kończyła się gdzieś na 
Afryce zachodniej. W tym sa
mym czasie Malajowie, 
„orang malaju" ludzie wol
ni, jak siebie sami nazywali, 
na zwinnych korabiach ugania 
li się swobcdnie po morzach 
południowych, rozciągających 
się pomiędzy Azją i Australią. 
W XII wieku n .e. osiedlili się 
na najbardziej południowej 
ostrodze azjatyckiego lądu, na 
półv.ryspie Malakka. Sinhapura 
(Lwi Gród), główny port Ma
lajów powstał co najmniej 8 
wieków temu. Swobodne kon
takty z ludami Azji południo
wej przyczyniły się do rozwo 
ju kultury i sztuki, znajdują
cej swe odbicie w bogatej li
teraturze, sięgającej XIV w., 
w doskonałym tkactwie, haf..: 
ciarstwie, garncarstwie, sny
cerstwie, rzemiośle żeglarskim. 

Wszelkie zakusy bliższych i 
dalszych agresorów (Hindu
sów w XIV w., Portugalczy
ków w XVI w., Holendrów w 
XVII w.) natrafiały na zdecy
dowaną odprawę ze strony 
dzielnych „orang malaju". W 
1819 r. usadowili się tu han
dlarze - przedstawiciele „Lwa 
brytyjskiego", odkupiwszy od' 
zdradzieckiego radży mala.i
i:.kiego podupadłą Sinhapura, 
by stworzyć z niej konkuren
cyjny port dla holenderskiej 
Bat<.>wii na wyspie Jawie. I 
tak zaczął się łańcuch nie
s.zczęść, który na przeszło sb 
lat zakuł w niewolę ludzi wol
nych. 

Kauczuk ocieka krwią 

I ndlanle tropikalnych la.sów do 
rzecza Amazonki namlętnle 

1rywali w plikę gumową, wyra• 
blaną z , płynnego drzewa" („ka 
huczu" -'w" !eh języku). Nie-win· 
na ta zabaw& 5ciąg.nęla na nich 
&tra.sz:llwą zagładę, Gdy na prze
łomie XIX i XX w. w Europie 
nastąpił burzliwy rozwój p.rzemy· 
siu samo-chodowego t ele.ktr1>tooh 
niemego, kallezuk wyzwolił go· 
rączkę nie mrueJ zaraźliwą nit go 
rą-c:/Jka złota. 

Tlumy ,,prywa.tnej 1nlejaty· 
wy", chciwej łatwego zyisku, spa 
dły na la.sy Amazon·kl i leh pra· 
starych mieiszkańców. Każde 100 
kg kauezuku d~tawlone do por· 

tu przeciętnie kosztowało · jedno 
źycle indiańskie, przy czym e>fl· 
cjalne mordy w czaisie wojen o 
kauezuk nie wchodzą w tę ponu· 
rą statystykę. 

Munopol brazylijski nie dał się 

utrzymać na długo, Brytyjmd 
agent Wiekham po fa.nta.stycz
nyoeh perypetiach w naJba.rdzieJ 
nied1>stępnych 

puszcz Amazonki 
matoc2lDi!kach 
WY'kradl 70.000 

nasion i wiele mlodorośll „płyn

nego drzewa" hevea, Przez Lon· 
dyn, Ceylon przywieziono je na 
Malaje, gdzie znalazło d1>skonale 
warunki kluna.tyczne: wy;sokie 
temperatury: (średnia maja po· 
nad 27 1>tO'l>nl C) I opady pouad 
2.200 mm sumy roezneJ. 

Mlej~e niewolników lndlań· 

skich zajęli Malajowie. Pla.ntato· 
rzy bryty J.scy zntsz,czyll pola ry· 
żowe, wykarczowali krzewy her· 
baciane I palmy kokosowe - do· 
starczająee pożywienia ludności 

miejscowej. Na mieJ.sce tych roś· 

lin p01Sadzill drzewa kauczu·ko• 
we, gdy:t zysk! z kauezuku o ca• 
le niebo przekraczały wszystkie 
inne. 

ucisku 
Reżim 
kolonialnego 

N a 132 tys. km kwadr. tzw. 
Malajów Brytyjskich miesz 

ka po;:iad 6 milionów ludzi: 
45 proc. Chińczyków, 43 proc. 
Malajów; kolonizatorzy euro
pejscy stanowią zaledwie 0,3 
prcc. ogólnej liczby mieszkań
ców. Zyski 61 przedsiębiorstw 
kauczukowych o łącznym ka
pitale zakładowym 200 milio
nów funtów szterlingów przy
noszą rocznie 2,5 miliona fun
tów szterlingów czystego zys
ku. Dywidendy akcjonariuszy 
towarzystw cynowych rosną z 
roku na rok (w 1949 r. wzrosły 
4-krotnie w porównaniu z 
1947 r.). Poziom plac robotni
ków malajskich przeciętnie 
jest 5-krotnie niższy niż i tak 
źle opłacanych rob:>tników bry 
tyjskich. Koszty utrzymanb 
rosną nieustannie, przekracza
ją 12-krotnie poziom przedwo 
jer:ny. r 

Malajowie 
znowu 

chcą 
wolni 

być 

R uchy wolnościowe przybra 
ły na sile w roku 1942 

kiedy pod przewodnictwem 
KP Malajów utworzona zosta 
ła ludowa armia walcząca o 
wyzwolenie spod okupacji ja
pońskiej. Po wyzwoleniu na-

Konkurs tygodnia 

' Drodzy Czytelnicy, przy-1 Łódź 1, ul. Piotrkowska 96 z 
patrzcie się uważnie wyżej za dopiskiem na kopercie „K~n
mieszczonym 3 mapkom. Na kurs Tygodnia'', Termin nad
każdej mapce odnajdziecie po sylania rozwią2lań upływa w 
jednej miejscowości, na które dniu 16 czerwca br. 
ostatnio zwrócone zostały o
czy całego świata. Między uczestników konkur 

su rozlosujemy cenne nagrody 
książkowe. 

Robotnicy plan.ta.cyjnl zdają w „centra·li" produkt swej pracy, 
Ot~ymują z niego tyle, że :r. trudem mogą utrzymać <Się przy 
nędz.n:imi życht. Właściciele plantacji, których codziennym zaję
ciem je•st pi-cie szampanów, odwiedzanie domów publicznych, szu-

lerni it;p., gromadzą w banka.eh milionowe zyski. 

&tąpił okres legalnej działa!~ narodowego i społecznego za
nosc1 partii komunistycznej. p&lił masy ludowe. Zamiast za 
Powstały liczne organizacje mierzonej „pacyfika<;;ii" anglo· 
robotnicze, młodzieżowe i ko- ąmerykańscy imperialiści od 
biece, których· naczelnym ce- 1948 roku muszą prowadzić u
lem jest wyzwolenie spod oku ciążliwą wojnę, kosztującą już 
pacji brytyjskiej, oraz wyzwo miliony funtów szterlingów i 
lenie społeczne spod ucisku dziesiątki tysięcy żo1nierzy 
obcych kapitalistów i rodzi- trytyjskich. 
mych feudałów. Wyniki tej niszczycielskiej 

Imperialiści brytyjscy, chcąc wojny dla agresorów są raczej 
utrzymać swój reżim ucisku t nikłe. Armia narodowo-\Vyzwo 
wyzysku oraz zabezpieczyć leńcza kontroluje około ''5 
ważne bazy strategiezne na µroc. całego terytorium. C1:1fąc 
drodze na Daleki Wschód, powetować sobie straty tery
skoncentrowali w Singapurze toric:lne, agresorzy zwiększają 
wielgą flotę wojenną, na lą- bestialski terror wobec bez
dzie zaś 250-tysięczną armi~, bronnej ludności. Samolotv 
uzbrojoną w czołgi, samoloty bombardują i palą . wsie ma
odrzutowe, substancje chemicz lajskie, substancjami chemicz 
ne r.ymi niszczą pola uprawne na 

Brutalni agresorzy zawiedli obszarach wyzwolonych - by 
się jednak w swych oczekiwa- głodem złamać Malajów, któ
niach. Malajska armia naro- rzy ośmielili się zażądać dla 
dowo - wyzwoleńcza rzuciła siebie wolności. 
hasło pomiędzy masy: ziemia Brutalna przemoc imperiali
musi być oddana chłopom i stów nie jest jednak w stanie 
powstającym spółdzielniom zdusić pragnienia wolności 
rolnym, kapitał zagraniczny które coraz · silniej ogarnia 
skonfiskowany i przekazany W5zystkie ludy kolonialne i 
państwu. Program wyzwolenia/ zależne. T. O. 1 

Maxwell w drodze czyisto ra· 
chunkoweJ d:0szedł do przekona 
nia że tstnleją fale elektiroma.g
netyezne o.raz że światło ·jest 
wlaśn.fe taką falą - też. Z Jego 
nauki wynika.Io, te fala, p.ada
jąe na dow1>lną powierz.chnię, 

wywiera na nią na.cl.s.k! Była to 
rzeez, na owe ezasy (rok 1870) 
zgoła nie do pojęcia. 

Ale gdy Hertz w 20 la.t później 
odkrył fale elektromagnetyczne 
(dzięki temu Popow zbudował 

pierwszy na śwle<Cie radiotele
graf), okazało się, te obliczenia 
Maxwella były slUJszne. 

Jednak dopi<!oro Le·bledlew 
swymi wiekopomnymi doświaid

czeniami zdołał przeikonać 

świat, te śwla.tlo naprawdę wy
wiera nacisk, który daje się 

zmierzyć, względnie na wadze 
zważyć, Jak nte przymierzając„. 
W&relt kart<>fli. 

Co prawda ta.kl worek nie jest 
cię~gzy od maisy jednego koma· 
ra! Mianowide Lebiediew zbu· 
dowal specjalny, niezwykle czu· 
ły przyrząd w posta.ci wiatracz· 
ka, zawieszonego w próżni, któ 
ry pod na.c~skl·em promienia sio 
neemego obra.ca ~lę o pewien 
kąt, skręoająe nić, na której 
Jeist uwieszony. To zaś pozwala 
obliczyć potrzeb11ą do tego siłę. 

Leblediew ur1>dził się w Mo• 
s:kwie w r. 1866. Po studia-ch w 
kraju i zagra.nicą został prof~ 

sorem fizyki w Moskwie. Był 

on n\·ezrównanym eksperymenta 
torem. Jejl'o doświadczenia ze 
św:atłe<m przyniosły mu śwlato· 

wą sławę. Zmarł 40 lat temu w 
r. 1912. Piotra Lebiediewa, flzy• 
ka, na.leży odrótnlać od Siergle 
ja Lebtediewa, chemika (twór· 
cy synt.e.tyczneg1> kaucwku). 
zmarłego w r. 1934. 

E, BIAŁOBORSKI 

Koronacja 
głupoty 

W nieustannej pogoni za re• 
klamą amerykańskie firmy 
wymyśliły i nadały w Toku 
1951 następujące tytuły: 

Królowa Kapeluszy 
Królowa Win 
Królowa Makaronu 
Królowa Ryżu 
Królowa Przesylek Towaro• 

wych 
Miss Kwiatów Zamawianycn 

Telegra.ficznie 
Dziewica Bawelniana 
Miss Budzik 
Miss Cytryna 

Rozmowa z Zosiq 
o oszczędności czasu i opału 

Miss Drabina Aluminiowa 
111 iss P s:zczólka 
Miss Odpoczynek Pięknoścl 

(nazwa pospoHta: Miss Mate• 
rac) 
Dziewczę z Najlepszym Kon. 

- Nie rozu
miem Zosiu, 
jak ty się urzq 
dzasz - rzekła 
do sąsiadki A
nieLa - najczę 
ściej widzę cię 
jak wykańczasz 
roootę dla spół 
dzielni, masz 

'"~"'""""'~!llliell!ll'""'""'!l!!l!IJll!!!'"r.-_ l.Ui t ko )kłl'Jnki '~Uf~.e,l~IQl,l::.l:~qj-n,o.ttrat.~li\ 
GRZEWACZ WYCIECZKO- taktem (rekLama grzejników 
WY na 2 osoby, dostosowany dektrycznych) 

_1 _ko od~ ~nQ<.jQ 
j ko„.i~~no<ja 

do aluminiowej menażki lub . . 
rondelka 16 cm., wkładam go I, 'l:°reszcie: M~ss Cmentarz„ 

o~leqlo\( 5-l,m 
71iwa„fwa <1oloc~jn<1 

'---'~~.!::'....l..UL.~..1L.J~~~ 

rq.cą potrawę np. ryż z cielę- (De::iiza: „Myślcie o cmenta
cym gulaszem do rondelka, za rzu ). 
wijam w papier kHkakrotnie, Od razu widać że Zista je3t 
im bardziej go opatulę, tym niekompletna. Brak Miss Bom 
lc.>piej zatrzymuje cieplo, na uy Atomowej no i, oczywiście, 
wierzchu kładę złożoną ście- Królowej Bzdury. 

i komorc>1 

czas na czytanie, Teperacje i 
rozrywkę. Ja cały dzień chodzę 
przy kuchni, a wiem, że u cie 
l.Jie też każdy jada o innej po
rze dnia. 

- Bo za mnie pracuje DO
GOTOWYWACZ! - odparła 
wesoło Zofia. 

- ??? 

i korąora 

mowników na spóźniony o:. rr.czkę, pudelka zawijam pa-
biad, zachowuje cieplo dosko· pierem i zawiązuję sznurkiem 
naie. tak, aby uchwyt utrzymywal 

- Oto mój dzisiejszy obiad garnek w pozycji pionowe.1. 2 Bałtycki Jod 
- Zofia odkryla pokrywy, ·Z talerzyki tekturowe, 2 widel- z glonów morskich wydobywane 
garnków buchnęla para, o- ce, sól w zakrecanym pude- są takie substa.nicje, Jak: jod, 
czom AnieU nkazala się sypka ~<·czku, napój rabarbarowy w bro.m, kwa.s alginowy 1 Inne. 
kasza gryczana, pod nią syste- butelce, pęczek rzodkiewek lub związek Radziecki na przyl<Jad 
mem wieżowym - ziemniaki, świeży ogórek, a zapewniam w drodze przeróbki przemyslow~J 
w drugiej komorze siekanki cię, że taki obiad na łonie na-
wieprz. w sosie, pod nimi zu- tury wspaniale smakuje. Ko- wyda.bywa z glonów, głównie z 

- Kupilam w spóldzielni pa. Nie zapomnij do każdego bieto - gdzie pędzisz - wo- brunatnic ·setki ton Jodu. 
skrzynkę, obilam wewnątrz obiadu dogrzewanego dodać lała Zofia za wybiegającą w Obecnie naukowcy Morskiego 
starym kocem, wysłalam dno surówkę, aby uzupelnić war- pośpiechu Anielą. Instytutu Ryba·ckleg1> wes.pół z 
zgnieciony:ni gazetami, . przy- tość witaminową. - Oczywiście kupię skrzyn- chemikami Gdańskich Zakładów 
kr11la~ .płotne;n, postaii:ilam _2 - ~ygląda znacznie a.pety- kę i karton - • odkrzyknęla Chemieznych prowadzą próby 1 
garnki i. wokal ~zczei~ie u?i- c:mie3, niż wysuszony, odgrze- Aniela. ze sch?dow - do zo- pra.ce badawcze nad znalezieniem 
lam trociny. Mozna uzyć sia· wany obiad - podziwiala A- baczenia w niedzielę w Heie- metody wyd&bywainla z bałty• 
na, gałganków, ~akuł, wiórek nie la. - Posluchaj dalej - nówku pod rozłożystym jawo-, cklch glonów cz mors7lczynu i kra 
- słowem materialu będącego ciagnęla Zofia - w pudelku, rem, przy gorącym obiedzie! snorostu) jodu kwasu alginowego, 
zlym przewodnikiem ciepla. tekturowym zrobiłam DO- Mgr inż. Barbara Malanowicz ( aga.r-agaru i mannitu. 

Garnki ostrożnie wyjęłam i u- ----------------·--,--------------------szyłam plócienny po'5Towiec, 
dostosowany do wglębienia... Kącik Krzywica ·Czyli anRielska choroba - Na wierzch kladziesz pi
kowany materacyk - dopo
wiedziala Aniela otwierając 
dogotowywacz Zosi. - Dobrze 

byleby, gdyby Państw. Przeds. 
Drzewne wypuścilo gotowe d:> 
gotowywacze. 

- Potrawę raz zagotowaną 
wstawiam na 2 - 3 godz., pod 
wplywem ciepła i wytworzo
nej pary produkty dogotowują 

lekarski 

Krzywica, tz.w. „angiel-1 z niemowlęciem natych
ska choroba", jest jed~ą miast do lekarza. 
z tych chorób wleJcu dz1e Jeśli ten moment zosta· 
cięcego, którym współ- je przeoczony, krzywica 
czesna medycyna pootę- rozwija się dalej. czaszka 
powa wydała nieubla·ganą staje się nadmiernie du
walkę. ża, jej kości znle.kształ-

Jest to przede wszyst- ca.1ą się. ciemię d1u"'o nie 
kim choroba k·ości. Nie- zarasta, potylica się' spła
mowlę przychodzi na szC'z;a, a w bardziej po
świat z bardzo miękkim suniętych stadiach cho·ro 
sZ>ki~lete:n. W czasie wzro by dochodzi do rozmięk
stu t doJ·rzewama dziecka czenla kości potylicy. Po 
szkielet niemowlęcia roz- tylica staje się cienka. 
wiJa się I twardnieje. Przyjmuje konsystencję 

Nie zawsze się jednak pergaminu 1 ugina się 
tak dzieje. Niekiedy, z pod palcami jak piłka 
braku fosforanu wapnia, ping-pongowa. 

Jeśli krzywica nie jest/powietrze, słońce 1 wita-i 
leczona to sprawa postę- mina D. 
puje dalej. Dzieci krzy- Walkę o zdr01wie dzle-
wicze późno zaczynają eka trzeba rozpocząó 
ohodlzić. Przy stantu i cho wcześnie, gdy znajduje 
dzenlu miękkie kości koń się ono jeszcze w łonie 
czyn dołnych ulegają wy- matki. Każda kobieta cię· 
krzywieniu, doprowad'Za- ża.rna, chcąc uchronić swo 
jącemu cz~to do kale- je maileństwo przed krzy
ctwa. . wlcą, powinna codziennie 

U kobiet, które przeszły przynajmniej 2 godziny 
w dzieciństwie krzywicę, spacerować na świeżym 
11.a.stępuie zniekształcenie powietrzu, dobrze wie
mlednl<:y, co znacznie u- trzyć pokój w którym 
trudnia I komplikuje po- mieszka i śpi: oraz przyj 
ród, a często p.rzekreśla mować w cza-sie ciąży w1 
moŻ'liwości mae:ierzyń- tarninę D (tran). A gdy 
stwa. ~zi.eoko przyjdzie na 

SW1at - chroni je przed kościec nie może naibrać Jednocześnie zachodzą 
swojej mocy: zaczyna się 2ltniany w kościach klatki 
wtedy - k.rzywica. piersi.owej. Klatka pier- SRODKI 

kl'lZywicą: 

PIERWSZE OBJAWY sgiowa jeistkmtię.kł •kalj uled- ZAPOBIEGAWCZE ł) karmienie piersią 
a zn e sz a cen u po pi;zynajmniej do 6 mie-

Zadaniem uczestników kon
kursu jest wymienić te miej
scowości i określić przyczyny 
szczególnego zainteresowania 
się tymi miejscowościami. Za
znaczamy, że miejscowości te 

------- ·------- się bez najmniejszego udziału 
z moje.1 strony. Sporządziłam 

wpływem ruchów odde- Krzywica jest nle tylko sięcy; 
U bardzo młodych nie- chowych i ciężaru ciała. chorobą s7lkleletu. Dz!~ 

mowląt pierwszym obja- Występuje tzw. różaniec krzywleze są blade, wlot- 2) podawanie witaminy 
wem krzywicy jest nad- krzywJczy w postaci zgru kie, skłonne do chorób, ~ (krople, ka.ps~1l'ki) od 
mierne pocenie się. Głów bień w miejscu przecho- sz.czególnle często i cięż- " miesiąca życia przez 
ka niemowlęcia jest czę- dzenla c-zęści chrząstnych ko zapadają one na zapa wszystkie miesiące jesien 

KUPON KONKURSOWY 

stały się głośne na skutek pe- Imię I nazwisko , t 1 • 
wnych wydarzeń o znaczeniu 
gospodarczym, bądź politycz
nym. • • 

Odpowiedzi, do których na- Zaw6cJ 
leży dołączyć kupon konkur-
sowy, prosimy nadsyłać do Re Adres 
dakcjj „Dziennika Łódzkiego", 

ł PANORAMA nr-2:C(24~ 
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knrtotekę przepisów potraw. 
które najlepiej się udają, są 
to: kasze gruboziarniste, faso
ia, niektóre zupy, rozdrobnione 
mięso. Nie na tym koniec -
przechowuję w ten sposób 
lody! Używam go również ja
ko dogrzewa.cza: gotową, go
rqcą potrawę wstawiam, do· 
póki nie przyjdzie któryś z do 

sto zroszona, a podus-zecz żeber w części kostne, a lenie płuc, często chorują no-zimowe: ( 
ka mokra od potu. Dzle- gdy dziecko zaca:yna sia- na ble.gunki. 3) Jak najdłuższe prze.; 
cko ~taje się nlespokoj- dać może się wytworzyć Krzywica jest grofną, bywanie nie świeżym po. 
ne. trze główką o podu- gaTb krzywiczy, klatka ciężką chorobą wieku wietrzu; 
szkę, włosy na potylicy piersiowa „!IZewska" albo dziecięcego. Ale poznali- 4) stała opieka lekarsk& 
s;ę wycierają tworzac cha .,kurz.a". Mięśnie są przy lśmy ją Już dobrze, umie- w poradni, gdzie czujne 
ra•kterystyczną łysin/kę. 'krzywicy wiotkie, słabe. my jej zaradzić 1 umie- oko lekarza 1 pielęgnla'r· 

Jt;St to pierwsze ostrze- brzuch duży, wzdęty, roz my z nią walC'Zyć. Na- ki natychmiast spostrze• 
tente, które powinno Sk!o lany na boki, ti.w. „ża- szym! sprzymierzeńcami że pierwsze objawy cho. 
nić matkę, aby udała się bi", ir teJ walce lest świeże roby. 



Tadeusz Słup ecki 

RADYKALNY 
F ranuś Kucała do entuzjas- i zamierzal wyjść po raz siód

tów pracy nigdy nie nale- my - Kawczak spojrzał na 
żal. Toteż wiadomość, że zgłosil niego jakoś dziwnie: 

kiem zakłopotaną, pyzatą nurym miLczeniem. Przerwal 
twarz Grudy. , 

- A ty czego? - burknąl 
Franuś - w sprawie gazety? 

- Nie, odparł tamten. - Ja 

je dopiero po wypłacie. 
- N o i co - powiedział do 

kolegów nie bez zgryźliwości. 
- Teraz jesteście ZJJ,dowole
ni? 

się do trójki tkackiej, wywo- - Co ci to, Franuś, dolega, 
łała w fabryce wiele sprzecz- że latasz jak kot z pęcherzem? 
nych sądów. Dobroduszni wi- - Jakbyś zgadł ... - skrzy
dzieli w tym fakcie powrót wil się Kucała. - Bo właśnie 
marnotrawnego syna, zgryźliw pęcherz u mnie coś nawala ... 
cy - nową kombinację stare- Tu do rozmowy wmieszał się 
go łazika. Neutralność zacho- przewodniczący koła ZMP, któ 
wali jedynie Kawczak i Gru- ry pomagał przy reperacji są
da - dwaj ZMP-owcy, z któ siedniej maszyny: 

,--- Niezupełnie, Franuś, bo 
żywisz do nas zdaje się ura
zę o tamto. 

- Ech, nie ma o czym ga
dać - mruknąl Franuś. Nale
żało mi się. Tylko po co bylo 
zaraz wtracać Irkę w tę całą 
historię? Tera.:: wstyd mi po
kazać się jej na oczy ... 

rys. Kazimierz Grus 
Adenauer do l\ł&c Cloy'a: - Obawiam się pa.nie gen.era. 

le, ze mimo nas oni zjednoozą Nlem-0y. 

rymi Franuś miał wypróbować - O, to bardzo przykra cho 
nowy system pracy. roba ... zwłaszcza, że produkcja 

- Zobaczymy orzekli przez to kuleje i sala planu nie 
krótko i wzięli się do roboty. wyrabia ... 

W pierwszych dniach Ku.ca- - A cóż na to poradzę? -
la nie najgorzej sobie paczy- zbolałym głosem żalil się Fra
nał i kiedy po dwóch tygod- nuś. Leczę się, ale to tak od 
niach odbierali wypłatę, na- razu nie przechodzi ..• 
wet on sam wydawal się zado Przewodniczący popatrzyl 
walony. A koledzy klepali go na skrzywionego Franusia, a 
przyjaźnie po plecach, doga- gdy ten odszedl - zwrócil się 
dując: do Grudy i Kawczaka: 

- Widzisz, walkoniu! Ra- - No, cóż chłopcy. Zajdźcie 
zem i robić łatwiej i zarobek po pracy do sekretariatu, to 
większy. Dobr~J system pra- może wspólnie obmyślimy dta 
cy tn trójka, co? niego jakieś lekarstwo. 

- Acha... - mruczał na to • * * 
Franuś. On też uważał, że pra Wieczorem następnego dnia 
ca w trzech to dobry system. Ku.cala pachnący i wyelegan
Tylko trzeba by go trochę ulep · towany zaglądał do fabrycznej 
szyć... • §wietlicy. Jest! Poprawil więc 

No i wkrótce wymyślil jed- włosy, uśmiechnął się zdobyw 
no bardzo praktyczne ulepsze- czo i krokiem podpatrzonym 
nie. Polegało ono na tym, że u „bohaterów" amerykańskich 
w pewnej chwili odczuwał I filmów gangsterskich podszedl 
gwałtowną potrzebę wyjścia. do Irki, która była jego na
Czv ktoś miałby sumienie po- rzeczoną. Irka pracowała na 
wiedzieć „nie" człowiekowi po oddziale przędzalni, lubiła nie 
trzebującemu wyj§ć? Najwy- tylko pracę w fabryce, ale i w 
iej sadysta. A więc Kawczak kole ZMP, a potrafiła jedno
t Gruda uwijali się przy ma- cześnie interesować się Kuca
szynach z wywieszonymi ję- łą, który, gdyby nie bumelan
zykami, podczas gdy Franuś ctwo i lekka skłonność do na 
spacerowym kroczkiem drep- śladowania wspomnianych już 
tal w drugi kąt podwórza, do bohaterów amerykańskiego fil 
przemilczanej zwykle przez mu, byłby całkiem do rzeczy 
a~tor6w, lecz nawet tym astat chlopakiem. • 
nim dość, zdaje się, nieodzow Uplynęlo pól godziny. Wla
nej ubikacji. Po dwóch kwa- śnie oglądali wspólnie już po 
dransach wracał w ten sam raz drugi jaki§ tygodnik, co 
sposób na salę. Tu, ądy już Franu~ wykorzystywał do szep 
pokręcil się koto maszyn - tania jej różnych przyjemnych 
znowu odczuwal potrzebę wyj- słówek - kiedy nagle usly
~cia. No i wychodzil. szal glo§ne chrząkanie. Znie-

Kiedy drugiego dnia powr6- cierpliwiony podniosl głowę ł 
cil z sześciu takich spacerów zobaczyl nad sąsiednim stoli-

ROZRYWKI UMYSŁOWE 
pod redakcją lt. Miałkowskiego 

1, LOGO-ARYTMOGRAF 

- No cóż - lekarstwo prze
ważnie bywa gorzkie - od
parł powoli Gruda. - A tu 
trzeba było ratować honor i 
nasz i sali i plan produkcji. 
Zresztą, to Irka sam!'t na ze
braniu aktywu ZMP podsu
nęła projekt twej „kuracji". 

- Ona!!! :.__ krzyknął Fra
nuś głosem tak stra.sznym, ja
kim dawniej w humoreskach 
zdradzeni mężowie krzyczeli 

ANTONI CZECHOW 

Opowiadania 
Autor kryminalnych ro

mansów rozmawiał z policyj
nym wywiadowcą: 

- Niech pan będzie laskaw 
zaprowadzić mnie do spelunki 
szalbierzy i włóczęgów. 

- Z przyjemnością. 
- Proszę mnie też poznać z 

dwoma albo trzema typami 
morderców. 

w sprawie pęcherza„. Przecież - ,.O. niewierna!" 
tak długo me wytrzymasz! - Tak, ona. „Nie mogę, po- - Można„. 
Już od dziesięciu minut powi- wiada, mieć narzeczonego, z - Muszę też bezwarunko-
nieneś być w ubikacji... którego cala fabryka sir: śmie wo zobaczyć tajny dom roz-

Franu.ś poblądl gwałtownie, 1e. Lepiej gdyby już mial na- pusty_ 
zwłaszcza, że Irka spojrzała prawdę slaby pecherz, niż sh- Następnie pisarz poprosił o 
na niego jakoś dziwnie. Mruk bą wolę. A chłopak jest do- poznanie go z fałszerzami pie
nął tylko coś pod nosem i u- bry i trzeba mn pomóc, bo nie niędzy, z szantażystami, szu
prowadził Irkę na spacer. By- chcę no stracić ... " !erami, prostytutkami i alfon
le dalej od tej nieoczekiwanej I - Tak powiedziala? Napraw sami, a wywiadowca na 
troskliwości kolegów. dę? - zająknął sie Franuś, a wszystko odpowiadał: 

Znów minęła dobra godzin- twarz mu się zwolnn rozpro- - Można to zrobić! Ile pan 
ka i Kucała zdążył już zapom mieniała. Kochana Ireczka! tylko zechce! 
nieć o zajściu. Stali właśnie I przeskakując po trzy stop- - I jeszcze jedna prośba 
1'.?rzed wysta:oą sklepu i ogląda nie pobiegl do świetlict/, gdzie 1- mówi ~a z~lrnńczen1e pi
li meble, ktore zamierzali ku- Irka po pracu przeglądała jak sarz - pomewaz w moim ro
pić do swojej sypialni. Naraz z zwykle gazety... 'mansie musz~ dla kontrastu 
tyłu dal się słyszeć zaniepoko-
jony szept Kawczaka: 

- Franuś, jak ty możesz! 
Całą godzinę lażę za tobą i ła
żę, a ty nic!. Przeproś no pan
nę na chwilkę i skocz gdzie w 
podwórko, bo ci pęcherz na
wali, albo inna przygoda się 
zdarzy ... 

Nawet syk żmii nie uczynil
by na Franusiu takiego wraże 
nia, jak ten niepozorny szept. 
No·gi opanowało mu drżenie, a 
serce zalała taka nienawiść, 
że gdyby mógł, to - to on by 
już wiedział co z tamtym zro-
bić! Ale że nie mógł, więc bel- - Niech pan szybko odwróci ten napis. Pan kanclerz nie 
kocząc coś o „głupich kawa- powinien się denerwować. 
lach" uprowadził Irkę sprzed 
wystawy. Dojrzał przy tym w 
jej oczach coś jakby przeblysk 
tłumionego śmiechu i to go do 
bilo. Jakby tu odczepić się od 
tej zgrai? Widać, że się na 
niego uwzięli. Chyba pójść do 
kina! 

- Do kina? - zdziwiła się 
Irka. - Ależ seans trwa bli
sko dwie godziny. 

- No, to co z tego? Czy nie 
wytrzymasz ze mną ;Jeszcze 
dwie godziny? 

z „Oskołki" 
pokazać kilku osobników 
przyzwoitych, niechże mi pan 
wskaże też dwu albo trzech 
ludzi idealnie uczciwych. 

Wywiadowca wzniósł oczy, 
w górę i zamyślił się: 

- Hm ... - mruknął. - Do-1 
brze, poszukamy. 

(„Oskołki" 1886 N. 29) 

Był sobie dziad i baba. żyli, 
żyli i urodzili Serża. Serż · 
miał długie uszy, a zamiast 
głowy - rzepkę. Rósł, rósł 1 
wreszcie urósł duży, duży.„ 
Pociągnął go dziad za uszy, 
ciągnie, ciągnie, a nie może 
go na ludzi wyciągnąć, Woła 
więc babkę. 

Babka za dziadka, dziadelt 
za rzepkę - ciągną, ciągną, 
wyciągnąć nie mogą. Woła 
ciotka kuma-generała. 

Kum za ciotkę, ciotka ~a 
babkę, babka za dziadka, dzia 
dek za rzepkę, ciągną, ciągną, 
wyciągnąć nie mogą. Nie wy„ 
trzymał kum-generał. A wy„ 
dał był córkę za bogatego 
kupca. Woła więc tego kupca 
ze sturublówkami. 

Kupiec za kuma, kum za 
ciotkę, ciotka za babkę, babka 
za dziadka, dziadek za rzepkę, 
ciągną, ciągną... wyciągnęli 
głowę - rzepkę na ludzi. 

I Serż został rzeczywistym 
radcą stanu. 

(„Oskołki" 1883 N. 8) 
przełożyła Zofia Petersowa 

Uwaga 
na miejscu 

Dyrektor zwraca się do se„ 
kretarkl. 

- Czy mógłbym wiedzieć 
co pan.i r-obi w niedzielę? 

- Właściwie nic pada 
nieco kokieteryjna odpowiedź. 

- Chciałbym więc zwrócić 
pani uwagę, że dzisiaj jest p0 

niedziałek. 

Irka spojrzała się na niego 
oczami, w których krylo się 
coś niejasnego i nagle wypa
liła wprost: R E K L A M A 

- Ja, tak. Ale ty? Slysza
lant przecież, że z powodu 
pewnej przykrej choroby nie 
możesz nawet godzinki wytrzy 
mać przy warsztacie .•• 

Były minister ,,sprawiedliwo· 1 rótnych ban.ka.eh l przedsięblor· 

kl" USA Moc Grath uzbiera.? sG- stwach. 

(są. io slow a siedm1ollte·rowe) i ra kozia, wyprawiona kolorowo. W cingu dwóch następnych 
Wpisać poziomo do P?dane.1 flgu- 4. Okładka ksląż"ki. "' 

ble ładny majątek, dzięki licz
nym aferGm łapówkowym. Gdy 
zdymisjonował adwokata Morrl· 
sa, który zbytnlG dGpytywał .się 

Jako „pełnGmoenik do walki z 

Do byłego ministra zgłaszają 

się agend pewnego wielkiego kon 
cernu wyrobu mydła toaletowegG 
w USA. 

Odgadnąć zna·czenle. 9. rysunków I domowy. 2. Imię Zagłoby. 3, Sokó- " * " 

ry. Zazna~zony rząd p10nowy oraz za prawidłowe rozwiązanie opu tygodni Franuś chodzil w fa· 
litery wpisane do kratek z licz- powy~zych zadań . pneznaczaiPy bryce jak dobrze wyregulowa 
ba.ml i uporządkowane w kolejno- do rozlosowania 3 na.grody ksląż- ny zegarek. O chorobie jakoś 

korupcją" o źródla doehoilów - - Mamy dla pana bar~o ko-
sam stradł p<l'Sadę. rzystną propGzyeję. 

śc1 1-21 dadzą aktualne rozwią- kowe a co najmniej jednego - 2 . , k" 
zanie. dalsz~ nag;rody pocieszenia (rów- zapomnia. ,ale na zaczep t ko 

Na pocieszenie Jednak pozostały 
mu mU!Gny dolarów, z!Gżone w 

2. FIGURA MAGICZNA nież kslą:!Jki). Rozwiązania nadsy- legów odpowiadał jedynie po 
łać prosLmy w terminie tygodnio-

. I I -

- r 
Puste kratki uzupelnić !'terami, 

aby powstały 4 wyraxy, czytane 
jednakowo: poziomo 1 pionowo. 

ZnaiczenJe wyrazów: l. Snr.z~t 

wym pod adresem: Redakeja 
„Dziennika ŁódzkicgG", Łódź, ul. 
Piotrkowska 96, z dop1sklem na Z #raszek 
kGperde „RGzrywkl umysłowe" • 
RGzwlązanle zadań >z: dn. 25.5. br. 
1, Konl•kówka: z każdym dniem 

wzrasta opór narodu niemieckie
go przedw „układowi ogólnemu". 

.2. Zadanie arytmetyezne. Zada-
nie Posiada wiele rozwiązań. 

Z braku miejsca podajemy dwa: 
50'/• + 49as/1u = 100 
70'/• + 2956/84 ~ 100 
Za prawi<l>lowe rGzwląza.nle obu 

zadań nagrody lt11lążkGwe WYl&BG• 
wali: 1. S2!rem!'lki .Julian ŁÓdź 1, 
Sienklewleza 52; 2. Tr~janowski 
.Jace1c, Łódź, strzelczyka 36; 3. 
Torens Witold, Łódź, Składowa 36. 

Na.grndy pocieszenia (ksląi,kl) 
wyl&sowalli: I. Gosk Szczepan, 
Łódź, Piramowicza 8; 2. KątClka 
Ma~dalena, Radomsko. Limanow
okie110 35. m. 3. 

DO ALKOHOLIKA 

Kiedy w stanie nietrzeźwym powracasz z wypitek, 
cieszy mnie, że nauce przynosisz pożytek. 
1:ażdy ruch twój i bełkot, każda twoja mina 
utwierd.za nas w slusznośd teorii Darwina. 

O PEWNEJ „POLIGLOTCE" 

Papla w kilku językach, lecz w noce ł we dnie 
kolportuje uparcie plotki, wersje, brednie. 
A więc radzę jej szczerze (i bez dwuznaczników!), 
bu u.aruzła sie wreszcie - w jeden z s.wych języków! 

HORACY SAFR.IN 

Były minister uśmiechnął się, 

- Jetell korzystna, to w sam 
raz, jut od paru dni nie nie 
zarobiłem, zdarza ml się to po raz 
pierwszy od wielu lat. 

- Nacsz koneern proponuJe pa
nu 200.eoo dolarów„. 

- Hm„. a z Jakiego tytułu? 

- Ch1>dzl tylko, aby pozwolił 

pan utyć .swego nazwiska dla re· 
klamy naszego mydła. 

- O-eh ty!kG tyle„. 
zga.dza.m się ••• 

Owszem, 

Agend podsunęli umowę, którą 
były mlnl·ster pGdpinl. 

W trzy dni pótniej we wszyst
kich gazeta.eh amerykal'lSkleh, 
przez radio 1 w reklama.eh kino· 
wyeh pod&wano na.stwuJące 41tło 

nenie, 

- Używajcie tylko nasiego my• 
dla tGaletowego. Nawet ta.kl czło-i 

wiek, ja.k były minLste-r sprawie• 
dllwości 1''.Lc Grath po wymyciu 
r~ naszym mydłem - uehodzlł 

w towarzyskich kGła.ch Jako czl~ 
wiek G „czystyclt rękaeh". 

Luil.zle wzrunau ramionami. 

- To !Iły trlek 1'1lkla.mowy, Nfe 
nalety używać przykładów ribyt 
nJeprawdGpOilobnyeh, 

GROT 
1 

--- · 
·w Chicago 

Przed jednym z banków Vł 
Chicago zatrzymuje się auto a 
którego wysiada młody męż
czyzna, kierując się do wnę„ 
trza budynku. Nim jednak 
zdążył zabić- kasjera i zrabo
wać pieniądze, ktoś skradł mu 
samochód . 
Młody człowiek westchnął a 

niesmakiem: 
, - Też stosunki panują U 

:ias. 
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Radość W sercu i zawziętość W pracy Dwa łódzkie zespoły świeł!icowe ZSCh 

Zlot - słowo, które dużo mówi wyjad't d.o. stolicy 
w do gry, wyjeżdża młodzież z nek - wygłosił kol. Sawiński, - w takim razie, Wieśka, n a -f I n a ł fest I w a I u - Janka, jedziesz z nami 

niedzielę do Tuszyna 7 
-- Jeszcze się zastanawiam. 

Nie wiem, czy będzie ładna 
pogoda ... 

Zakładu „C'' ZPB im. Stalina młodzieżowy majster tkacki i będę starała się jeszcze le- w przyszłym tygodniu roz- Związku Samopomocy Chłop. 
na wycieczkę przedzlotową do aktywny ZMP-owiec. piej. A teraz biegnę, bo mi poczną się w stolicy 3-dniowe skiej z terenu naszego woje. 
Tuszyn-Lasu. W czasie zaba- - Ten Sawiński, to zuch - krosno stanęło. Wpadnę po centralne eliminacje w Ogólne wódŻtwa zostały do tych eli
wy jeden z kolegów wygłosi przyznaje każdy. Przed' robocie do ZMP, to mi opo- polskim Festiwalu Swietlico- minacji zakwalifikowane dwa 

współzawodntctwem zlotowym wiesz jeszcze o tym Zlocie. wych Zespołów Teatralnych zespoły: z Kłomnic, pow. ra-
jego partia wykonała plan w I już jej nie było. Tylko domszczańskiego - ze sztuką 
110 proc., zobowiązali się pod- mignęła między szeregami „Niemcy" Kruczkowskiego i z. 
nieść wykonanie o 1 proc .• a krosien. MO' I gromady Przecław, pow. brze 
obecnie przekraczają 114 proc. zińskiego - ze sztuką „Trze-
Nic dziwnego, że partii Sa- bą było iskry" _ Pasternaka. 
wińskiego przyznano propor- groźnym wrogiem 
czyk przodownictwa we współ-
zawodnictwie zlotowym, magazynów 

Wynikl pracy wypisane na karcie muszą być dobre. Wystarczy 
•poJrzeć na wesoło uśmiechnięte twarze Marii Suześnlak i Lu· 

cyny Bal-cerzak; 

- Ja ci coś poradzę: nie [ pogadankę o Zlocie Młodycn 
jedź. Bez ciebie będzie nawet Przodowników 

• „ • 

P rzepraszam was, czy
telnicy, za trochę bez

ładny tok opowiadania, ale 
gdy mowa o współzawodnic
twie zlotowym, muszę opo
wiedzieć wam wydarzenie ja
kie miało miejsce w piątek, a 
więc przedwczoraj w Zakła
dzie „C". Pracuje tam na 12 
krosnach młoda tkaczka. niez
rzeszona w ZMP Helena 
Sobczak. Pracuje? To za sła
bo powiedziane. Robota pali 
jej się w rękach. Przeciętnie 
wyrabia 126,4 proc. normy a 
zdarza jej się przekraczać na
wet 140 proc. 

Pierwszy z tych zespołów, 
złożony z 40 osób, rolników i 
pracowników GS, posiadający 
własną brygadę techniczną, 

W okresie od dni.a 15 maja wystawił już wiele sztuk i ma 
do 15 sierpnia br. odbędzie się Zil sobą piękne rezultaty arty. 
w Łodzi .akcja odmuszania. styczne. Drugi _ ambitny ze
Ma ona na celu w pierwszym spół młodzieżowy jest stosun
rzędzie zapobieżenie choro- kowo nieliczny, bo składa się 
bom za.kaź~Y!D'. gdy~ mucha z 19 osób w wieku 20 - 3() 
Jest. :ia.igrozrueJszym ich roz- lat, wyłącznie rolników. Ze
nos1~ielen:. . . . spół ten zasluguje na specjał
. Mimo, ze w teJ chwil1_ much ną uwagę. gdyż pracuje bez 
J~t .1_eszcze m~ło,. to Jedna.k reżysera, a wszelkie decyzje, 
dzięki , _skr.apiai:m emu;s.:ą la więc i w zakresie _reżyserii 
owadobóJczą, gmą wsze.kie podejmuje kolektywnie. 
zarodki tak much jak i In-
nych owadów. Przeprowadze- W poniedziałek 9 bm. oba 
nie dezynsekc.i: gwarant•Jje zespoły udają się do Warsza
pona<l.to zlikwidowanie plagi wy, gdzie zmierzą się w osta
owadów na okres całego ro- tecznym „pojedynku" artysty. 
ku. cznym z około 30 zespołami te 

weselej na wycieczce. Po1pdanki przedzlotowe w 
Młodzieniec wypowiadający Zakładzie „C" połączone są 

te słowa wykonuje w tym mo- często z zabawą taneczną przy 
mencie gwałtowny unik, żeby adapterze. I słusznie. Nie 
nie oberwać od koleżanki, z trzeba żadnej „pompy". Zlot 
którą się przekomarza, solid- będzie przecież świętem weso-
nego szturchańca. łości i radości życia. 

Z harmonią, piłką i siatką Jedną z ostatnich pogada-

Komitety rodzicielskie opiekuńcze 

biorą aktywny udział 
w remontach szkół łódzkich 

I właśnie w piątek zjawiła 
się koło jej krosien przewod
nicząca ZMP Wiesława 
Antczak i zawiesiła na ma
szynie proporczyk z napi
sem: ,.Przodownica pracy 
współzawodnictwa zlotowego". 

Tett rysunek, przedstawiają.cy bu 
mełanta poświę-camy Tadeuszowi 

Biernackiemu. 

Co tu dużo mówić, Zlot 
porwał i zapalił do czynu ca
łą młodzież w Zakładzie „C". 
O proporczyk przodownika 
zlotowego walczą już 674 o
soby, w tym 296 nie należą
cych do ZMP. 324 osoby 
podjęły konkretne zobowiąza
nia podniesienia wydajności 

o 1, 2, a nawet 5 proc. 
We współzawodnictwie--zlo

towym wyrastają nowi przo-

Ważne jest jeszcze to, że 
emulsja zabija również in
ne owady, m. in. mole I dla
tego dobrze byłoby, aby za
kłady pracy zlecając odmu
szanle swych stołówek, szat 
ni, budynków gospodar
mych, nie zapominały rów
nież o magazynach surow
ców czy materiałów goto
wych, gdzie nierza-dko mo·e 
stworzyły sobie zacis:i:ne 
gniazda. (K) 

Wydz!ał Oświaty zorganizo- Narutowicza 58, Bocznej 5, downicy pracy, których or-
wał ostatnio wielki konkurs i przedszkola przy ul. Sędzio ganizacja ZMP-owska otacza 
międzyszkolny. Wśród wielu wskiej 18. natychmiast opieką. 
warunków konkursu na pier- Mniejsze zainteresowanie Chcecie usłyszeć nazwiska NOTATNIK 

ŁODZKI 
wsze miejsce wysuwa się spra konkursem wykazują Komite- przodujących? Zacytuję je 
wa remontów i przygotowania ty Opiekuńcze. Dotychczas wam z „błyskawic", podawa-
szkół do nowego roku szkol- swój udział w pomocy szkole nych sobie w Nowej Tkalni 
nego. O zwycięstwie decyduje zgłosili tylko pracownicy urny z rąk do rąk, Oto ZMP-ówka 
największa ilość punktów, a słowi Min. Przem. Lekkiego, Zofia Chycińska, odznaczona 
zdobędzie je ta szkoła, w kt6- Zarząd Przedsiębiorstw Re- przez Prezydenta Bieruta, * Tylko do 15 bm. Komeo11da 
rej remont zostanie termlno- montowo-Montażowych Plac Srebrnym Krzyżem Zasługi, Miejska SP, ul. Curie-Skłodow-skiej 30, przyjmuje zgłoszenia kan 
wo wykonany i gdzie Komitet Zwycięstwa 2, którzy posta- wyrabia 110 proc. normy, Wie- dydatów, w wieku is-ig lat do 
Rodzicielski lub Opiekuńczy nowili zdrenować boisko, za- sława Sygdziak, członek ZMP szkoły hutniczej, ceramiki budo-
przeprowadz( sam drobne pra. sypać przechodzący przez bo- - U4,6 proc., Regina żytkie- wlanej, włókien sztucznych oraz - Ja? Na Złot? - pytała nie· kamieniarskiej. w najbliższych 
ce i przygotuje pomoce szkol. isko kanał i· ogrodzić teren śmiało Helena Sobczak. wicz - 117,1 proc., Stanisła- dniach SP organizuje tez dwa 
ne. szkoły. wa Kurpińska - 120,1 proc. kursy -samochodowe, które będą 

Warunki konkursu Koml·t
e-· Zad. ania, . które . s.toją. pr.zed. - Staraj się tak dalej, He- Z okazji Zlotu powstało 6 się odbywać w godzinach ran-. . , nych I popołudniowych. Zgłosze-

ty Rodzicielskie 1 Opiekuńcze Ko'.11'1te~anu ;aod.z1c1elsk1mi 1 lenko - powiedziała Antczak nowych młodziezowych tro- nia kandydatów w wieku od 17 

przyjęły z zapałem i choć od Op;e~nczym1 me są bynaj- - to pojedziesz na Zlot do jek tkackich. Jest już ich za- do 20 lat pr-zyjmu.ie Komenda i 
dnia ogłoszenia upłynęło nie- m~I~J małe. w. rb. 'YYdział Warszawy. tern w Nowej Tkalni _ 11 i Ośrodek Szkolenia Motorowego, 
wiele czasu, do Wydziału Osw1aty przystą~1ł b'>Wlem do Mówię wam, że omal się nie wszY:stkie przystąpiły . do Pr:ej~~~.c~5~ chlops·kie w dawnej 
Oświaty zgłosiło się wielu remont_u 180 szkol, przedszkoli spłakała ze wzruszenia He- wspołzawodmctwa. TróJka Polsce" _ odczyt pod tym tytu
przedstawicieli Komitetów a- 1 Domow Dziecka, ~rzezi:iacza_ lena Sobczak. produkcyjno - sportowa im. Jem wyglosi prof. dr Baranowski 

by OmoWlc Swo,J. wkład przy Jąc na to około 6 m11ionow zło - Ja na Zlot? - pytała nie- Hanki Sawickiej - w skła- w dniu io b_m: o go?z. i7 w świe 
, . . tllcy SródmteJSko-Lodzk1ch Zakla 

tych. smia~o - Przecież nie należę dzie. Anna Kozak, Helena dów Przem. JedWabnicze"o ul. 
remontach. Remonty te muszą być ukoń do ZMP. Bujalska i Irena Krawętek - Piotrkowska 140. o przyby~ie' pro 

Komitet Rodzicielski szko CZOM do dnia 15 sierpnia. Dla - Ważne jest przede wszyst osiągnęła 111 proc. Dobre wy- szeni są wszyscy słuchacze Wszech 
ł I K t . 17 b k" . b . . t Ś k ·1 . (d k . . I t nicy Rad1oweJ. Y przy u • ą. neJ zo o- tego też Komitety powinny im, ze w ro ocie Jes e a u- m n ru UJemy Je na s ro- *. walne zgromadzenie człon-
wiązał się założyć chodnik, interesować się nimi, dbać o ratna, że dbasz, by krosna nie nie) osiąga najdłużej istnie- ków sekcji odzieżowej odbędzie 
a szkoły przy ul. Zarzew. ich jakość i terminowość i w stały że nie urządzasz po- jąca trójka w składzie· Ma- się w dniu 9 bm. o godz. 18.30 w 

k . j 62 s. l d ' u • " • i S • i k L · I lokalu Stowarzyszenia Inżynierów 
s ie wykonau amperie miarę możności pomoc przy ga uszek po kątach, ze me r a zczęsn a , ucyna Ba ce- i Techników Przem WłÓkiennl-
olejne w klasach. Podobne wykonaniu drobniejszych i spóźniasz się, ani nie opusz- rzak i Janina Sobczak. (To czego przy ul. Piotrkowskiej 135. 
zobowiązania podjęły Koml-lniewymagających fachowości czasz pracy. Masz wszelkie właśnie z tą ostatnią przeko- * _z powodu choroby odtwór· 
tety Rod • i I kie ..,,... ul d . b . h , Zl t ł . . d k 1 ó czyni Jednej z c~ołowych ról -ztc es p.~„ • napraw. ane, ze y POJec ac na o . marza si~ Je en z o el?'. w, termin premiery sztuki A. ostrow 
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COffldztefK;EDV? 
.~T.flV 

zwierząt" „Pra.cu.lemy 
pod wodą" - ~ 17. is, 
19, „Wśród ludzl" g. 20 

NOWY (Wlęckowsktego 15) dozw. od lat 12. Pro-
g. 19 „Pociąg do Mar· gram dla najmłodszych: 
sy!U"; 9.6 ni~ynny „Teatr Marysi", „Kuku! 

WOJSKA POLSKIEGO ka I szpak", „w Mo· 
(Jaracza 27-29) g. 19 - sktewsklm ZOO"; .,Cho 
„Bankrut"; 9.6 g. 19 mik samolub" g. 11, 12, 

WAŻNE TELEFONY „Ba111krut". 14, 15, :S; 9.6 g, 16. 
:Pogot Ratunkowe 254 ... 44 POWSZECHNY CObr. Sta MŁODA GWARDIA (dla 
Straż Pożarna a łingra·du 21) g. 11.30 I młodzieży - Zielona 2) 
Kom. Miejska MO 253-60 19 „Eugenia Grandet''. „Nkholaus NkklebY" 
MleJski Ośr. Infor. 159-15 9.6 nieczynny g. 14, 16, 18, 20, por. 12; 

MUZYCZNY (P1otrkow- 9.6 g. 16, 18, 20. 

D~--u ft" ska 243) g 19,15 „Nie- MUZA !Pablantcka 173) 
'"W' E. IC'..,. spokojne szczęście". „Radr>sne spotkanie" -

A PT E Il.I 9.6 nieczynny dod. „Krew leczy", g. 
.., MAŁY (Traugutta t) g. 16, 18, 20, dozw. od lat 

8.6 (niedziela): 19.30 „Zielony gil". 12; 9.6 g. 18, 20, por. 
A. s. nr 1 (Pabianicka 9.6 nieczynny „Dzieci kpt. Granta" -

56), A. S. nr 11 (Plotrkow „PINOKIO" !Kopernika POg.L012NIA ...,lotrkowska 
7) A s 12 CP 16) g 17 ,Jest drożyna" <• 

ska 12 . . . nr Zrze 9.6 nieczynny 671 „Kariera w Pary. 
jazd 59>· A. s. nr 43 C ie- ,,ARLEKIN" (Plotrkow- żu" dod. „Pogotowie lr>na 28), A. S. nr 1ł 
(Ws~hodnia 54), A. s. nr ska 152) g. 15 i 17 - ratunkowe''. g. 16.30. 
36 CL! k ·e"o 37) ,.Dzielny gród". 18 .30, 20.30 por. - 12. 

manows 1 ,., · dozw. od lat ta·, 9.6 "· 
9.6 (ponledzlalek): 9.6 nieczynny IR.30, 18.30, 20.30. " 

A. S nr 4 (Przejazd 19, Ul •t 6 PRZEDWIOSNIE 1żerom-
A S nr 7 (Wólczańska 37) • 9" 1-.""9 4 skiego 74) „Przysiet?a" 
A. S nr 44 (Piotrkowska 
225). A S nr 45 (Llmanow QAJKA (Frsncl~zkaflsl<• por. - U, g. 15.30. 17 .45 
sklego 1). A S. nr 22 CNo- 31) „Splewak nieznany" 20· dozw. od lat 7: 9·6 

34 „ g. l8, 20. 
wotkl 12), A. S nr dod. „Dur brzuszny g. REKORD (Rzgowska łl 
(Wojska Polskiego 56), A 16. 18. 20, por. - 11; „Milczą„3 barykada" -
s. nr 35 (Dąbrowskiego 9.6 g. 18, 20, dozw. od dod. „Wszyscy ch<:emy 
24~· s nr 41 (Al Ko~~lo- eiai,T1:K (Narutowlc-za 201 ~~~-zi;~'i1.g.d~~~7(,3~· 1!~ 
szkl 48! dyżuruJe codzien ,. Sedznky" n ser. t? 14; 9.6 g. 18, 20 
Die 12.45. 14.45, 16.45, 18.45, „1 MAJA" rdawn Robot-

oddechowych" g. 14, 16, 
18, 20; 9.6 g. 18, 20 -
dozw. o<i lat 7. 

SOJUSZ (Nowe Złotno) 
.,Bitwa o szyny". dod. 
„Chrońmy zdrowie" g. 
i7, 19. dozw. od lat 14; 
9.6 g. 19. 

STYLOWY (Kilińskiego 
123) „ Wielki koncert" 
g. 16, 18. 20 por. - 11, 
dozw. od la-t 12; 9.6 ~. 
18, 20. 

SWIT - r1ieczyrme z po
wodu remontu. 

TATRY (S!enklewlc-za łO) 
„Jednodniowi mlllone· 
rzy", dod „Sprawny do 
prqcy f obrony" g 16. 
18, 20. dozw od lat 14 
por. - „Gdzld w Euro 
pie" - g 11.30. 
9.6 „Dziewczyna o bla· 
łych wlr>sa-ch" g. 15. 
17.30, 20. 

WISŁA (Przejazd 2) -
„Mazowsze". dod. „Dzle 
Io ml~tna Stwr>na". ~ 
16. 17. 18. i9.30 21. por. 
- 11. 4.2, dozw. od lat 7 
9.6 g. 16, 17. 18.30, 20, 21 

Wt.OKNIARZ rPróchn!ka) 
„Nedzniry" n ser. g 
14. 16. 18. 20. por. - 11. 
rlozw. od lat 14; 9.6 g. 
16. 18. 20. 

o czym pisałem na wstępie). skiego pt .. ,Burza" został przenie 
Zlot. Przewija się p1•zez siony na dzień 10 bm. 

wszystkie rozmowy, łączą się 
z nim młodzieńcze marzenia, 
rozmyślania. Gdy ciężko, gdy 
są trudności - myśl o Zlocie 
dodaje sił i wytrwałości. 

--o-

Współzawodnictwo zlotowe NIEDZIELA, 8 CZERWCA 
pozwala odróżnić ziarno od Wiadomości: 6.0-0. 7.oo 8.oo, 11.00. 
1 Ot t k . T d z Bier 21.00, 23.50. 

P ew~. , a ~ a e1:1s - 6.05 Melodie różnych narodów. 
nacki. Zobowiązał się pod- 7.05 Muz. popula.rna. 7.25 „Od me
nieść wydajność o 1 proc., a lodii do melodii". 7.55 Kalendarz 
wyrabia po 4 tys. do 5 tys. R.ad1owy. ~.20 Muz. 6.30 „ Wszech-

• . . , . . nica Radiowa" - wyklad .. H1sto-
wątkow dziennie. Mowi, ze r-ia literatury polskiej" (Il). r..50 
krosna są złe. Ale przecieź na Aud. SKRK. 9.oo Utwory mL1z. Kła 
drugiej zmianie tkaczka wy- sycznej 9.30 Dla dzieci. "! w~eku 

. przedszkolnym 9.45 „ W1es tanczy 
l'abia na tych samych. maszy- i śpiewa". 10 oo Przegląd prasy 
nach po 60 tys. wątkow. stał. io.o5 Skrzynka ogólna. 10.20 

Nie kolego Biernacki ta- And. dla młodzież.Y 10.50 Robotni
. ' . . " . ' cze Zespoły Sw1etlicowe przed 

kich „przodowmkow Jak wy, mikrofonem. 11.10 .. Poezja 1 mu
„przodowników" od wystawa- zyka". 11.40 .. Wszechnica Radio
nil'I po kątach. od „bumelek" wa". 11.57 .Sygnał I hejnał. 12.04 

. - d · . . Przegląd czasoo1sm 12.15 Poranek 
I lemstwa, mło ziez me chce svmf. 13.25 Koncert rozr 15.00 
mieć w swoich szeregach. Po- .. Spiewamy pleśni i piosenki" -
prawcie się, gdyż młodzież aud. sł.-muz " 15.15 Dla dzieci -

· b d · 1 d ł · .. Daw1dsbund - słuch. 16.00 Za-
nie ę zie og ą a a s1t;: na gadka naukowa 16.50 Felieton 
tych, którzy nie dotrzymują 17.20 Koncert Ork. Rozgł. Wroc
kroku. Nie ma na to czasu tawski_ej. t~.oo Słuchowisko 20.00 
Id · · lk' · k k · I Melodie tan 20 30 .. Na fali humo
. zie wie 1m1 . ro. ai:n-1 . {U ru i satyry" 21.30 Muz. symf. „o 
Jasnemu celowi, Jakim Jest nastroju wiosennym" 22.00 Wiad 
dobro Ludowej Ojczyzny. Ja- soortowe z cale1 _Polski. 22.40 Re-
k . j t Zl t portaz z TV Międzynarodowego 

Im es O · Turnieju Szachowego w Miedzv-
WŁADYSŁAW ORŁOWSKI zdroiach. 22.45 .. Konc. na 1ns•ru

menty solowe i orklestre". 23.10 
.. Na dobranoc" 

ROZGt.OSNIA ŁODZKA 

atralnymi ZSCh, ze wszystkich 
stron kraju. (zn.) 

Pod adresem 
MlłlJ I PSS 

Dlaczego w sklepach uspo
łecznionych brak guzików, wy 
mbów filcowych, proszku do 
zębów - pytają konsumenci? 
Odpowiedź jest prosta. Dla

tego, że np. w kwietniu MHD 
pobrał z Centrogalu tylko 44 
proc. zaplanowanej ilości gu
zików, ZSS - 3 proc. a PDT-
0 proc, 

Podobnie dzieje się z atra
kcyjnymi wyrobami filcowy
mi, które mieliśmy możność 
oglądać na kwietniowej wy
stawie Centrogalu. Do tej po
ry nie zdążyły one dotrzeć do 
konsumenta, gdyż placówki 
handlu uspołeczni onego nie za 
jęły się ich sprzedażą. 

Nie lepiej jest z artykułami 
kosmetvcznvmi. Jeszcze skle
py w Śródmieściu dbają o to, 
aby mieć odpowiedni asorty
ment wód kolońskich, mydeł 
toaletowych, szminek i tp. Ale 
w peryferyjnych sklepach z 
zasady można znaleźć tylko je 
den, a najwyżej dwa gatunki 
mydła toaletowego, wody ko
lońskiej_ proszku do zębów itp. 

Czy zaopatrzeniowcy PSS i 
MHD tego nie widzą? 

I !łlElnOQŁM poŁOl>Zf '*I 
KSIĄŻKA ZAŻALEŃ 

SKOŃCZYŁA SIĘ 

Wczoraj pisaliśmy, żeśmy 
spotkali Zygmunta, który zla
mal zqb na rogaliku kupionym 
w barze mlecznym nr 16 przy 
ut. Andrzeja. Wtedy Zygmuś 
nie mógl wiele mówić ,wlaśnie 
< powodu tego zęba. Dziś do
piero opowiedzial nam wszyst
ko. A warte to zanotowania. 

Rogalika nie chcicila mu 
f:'kspedientka zamienić. Powie
dziala, ie wszystkie są takie. 
Książki zażaleń również nie 
chciała mu •Dydać. 

- Cala już zapisana• nie 
będzie się pan mial gdzie wpi
sać - powiedziała kasjerka. 

A ponieważ się uparl i po
u:iedzial, że chce tę zapisaną, 
z westchnieniem przyniosla 
mu ksiożkę. 
Prawdę powiedziała. Ca!a 

książka byla zapisana. Notat
ko wpisana na ostatniej stro
nie nosila datę majo. !951 r. 
A więc książka wlaśnie ob
chodzil.a ,ęw6.1 jubileusz. Kilka 
ostatnich notatek także doty
c:<.ylo starepo pieczywa, poda· 
wonego w barze. 

W końcu kierownik mu po-
1vi.edzial, iż jest takie potece
r>ie, że bulek starych sprze
dawać nie wotno, ate rogaliki 
wc1no. 

DYżUR POJ,OŻNICZO· 20 45, por. - 10. dozw. nlk) - dla mlodz. CKl-
GINEKOLOGICZNY od lat 14; 9.6 g. 16.45, lińs•klego 176) ,.Cyrk" 

WOl,NOSC (Napiórkow
skiego 16) „Mur:v llfala· 
pagl". dod. „Ostrotnie 
trucizna''. g. 14.30, 16.30 
18.30, 20 30. por. - t1 
dozw. od lat 14; 9.6 g 
16.30 18.30, 20.30. 

&ltL@jR.EDAKCJIJ 
Mgr A. O. - Uwagami Pa.na o 

niewłaściwych godzinach wydawa 
nia wody z hydra.ntów ulicznvch 
za1nteresowal!śmv M1eJskie Przed 
siebiorstwo Wodocią!(ów ł K anall
zacji. O wyniku inte1wenc:Ji po
wiadomimy. 

Ponieważ Zygmuś nie został 
13.15 Pogadanka z cyklu „Nowo t t · · d. z b · 

ścI techniczne 1 naukowe". t4.oo os a ecznte t og ę nie prze-
Dziś dutyru.1e cała do- 18.45, 20.45. dod. ,,Serce człowieka" 

bę szpital im. M. Curie- GDYNIA (P~e.tazd 2) - g. 16. 18. 20, por. - 11, 
Skłodowskie1. ul Curie- Progr·am naukowo-o- 9.6 g. 18, 20. 
Skłodowskiei 15; 96 szo ~wiatowv nr 27-52. PKFIROMA Cui. Rzgowska 2) 
im. dr H. Wolf ul. Ła- 24-52. „Igrzyska narcl~r „Maty pa.rtyzant", clod 
giP.wn1cka 34. •kl~" .. "R<nwóJ form „Oduona osobi5ta drór 

6 DZIENNIK ŁODZKI I!!' 137 (2453) 

~ACRl!;TA (Zgierska 26\ 
„Człowiek bez Jutra" 
dod .. Nasze dzieci" ~ 
16. 18. 20. por. 11. dozw 
od lat 14; 9.6 lif,. 18, 20. 

Aud. litera.eka. 14.20 Konc~rt rozr. k<many o sluszno.ki wszystkie-
16.20 Od naszyrh lrnrespondPntów qo powy?..•?ego. mam11 nadzie-
16.3~ Kon_„ert źyczeń. is.oo 'l'rans- je. że Okregowe Przedsię· 
m!s.1a m1ed1vnarodowego spotk» 1 

0
. · 

nla pllkarskiego z Chorzowa. 22.30 j ior.ętwo Barów Mlecznuch 
.liYladomości sportowe- rozstrzygnie jego wqtpliwo§ci! 



Echo głosów O malinach wielkołci fiiwek i kilogramowych jabłkach ,Gl:OS~ łf Oltfłf039J
1 

Na naszą notatkę w sprawie 
milionowych remanentów w 
magazynach Zarządu Przemy
słu Przetworów Papiierowych i 
Materiałów Biurowych przy 
jednoczesnym braku w skle
pach łódzkich takich artyku
łów jak atrament, kreda, far
by plakatowe i artykuły bu
chalteryjne, Centrala Handlo
wa Przemysłu Papierniczego 
odpowiedziała nam, że zajmu
je się wyłącznie sprawą sprze
daży hurtowej i że nie zano
towano braku wym~~nionych 
materiałów. Wyjaśnienie zda
wałoby się wystarczające, ale 
pragniemy zwrócić uwagę 
CHPP, że nie sygnalizowaliś
my braku w hurtowniach, a 
w sklepach detalicznej sprze
daży. Po otrzymaniu wyjaś
nienia CHPP odwdedziliśmy 
powtórnię PDT, sklep PSS nr 
158, MHD nr 679 i 688, sklep 
„Domu Książki" przy ul. Piotr
kowskiej 45 i stwierdziliśmy, 
że pomimo zaopatrzenia hur
towni w pełny asortyment to
warów - w sklepach tych 
brak farby plakatowej, arty
kułów buchalteryjnych. 

Wielki władca przyrody W telegraficznym skrócie 
Z mną 1898 r. na amerykań

skim ikantynencie pano
wały bax·dzo silne mrozy. W 
sadach kanadyjskich wy
marzły wszystkie ga tunkd wiś
ni, poza jednym drzewkiem, 
przywi€7Ji.onym niedawno z 
rosyj.skiego miasteczka Koz
łowo. Drzewk'O to na wio.snę 
poikryło się bujnym kwie
ciem, zapowiadającym obfite 
plony. 

no wynikać z potrzeb życio
wych, każde zaś osiągnięcie 
naukowe winno z.naleźć sze
rokie zastosowanie w prak-

stosownie do celu, j.aiki wielki 
„władca przyrody" zamierzał 
osiągnąć. 

tyce. DRZEWA MIGDAŁOWE 
Wielkość MiC7Jllrina polega NAD WOŁGĄ 

nie tylko na jego ooiągnię- ... M~g·dałowce prawdziwe 
ciach praktycznych. Był on (drzewa migdałowe) rosną 
uczo:nym, !który za.początko- przeważnie w Azji Mruiejszej 
wał nowy konsekwentnie ma- i SYTii... czytamy pod literą 
terial.iJstyczny kierunek w bio „M" w wydanej przed kilku
logi;i, nowy, wyższy e.tap w nastu laty encyiklopedii. Tym
rozwoju nauki o życiu. Stwier cza.sem nad Wołgą w obwo
dził on, że pomię~y komór- dzie tambowskim i w okoli
kami Tozrodezymi a :innymi cach podmoskiewskich w wa-

Jak nas informuje nasz czy
telnik J. L. w roku 1949 Zarząd 
Nieruchomości Miejskich prze
prowadził remont studni przy 
ui. Doly 46. Naprawa byla 
wykonana niewlaściUJl.ie i w 
styczniu 1952 r. ZNM polecil 
firmie „Drzeń" przy ui. Po
łudniowej 4 przystąpić do po
nownego remontu. Wkrótce 
po tym zwieziono narzędzia, 
aLe do naprawy studni nie 
przystąpiono. Sprzęt niszcza
je, Lokatorzy zmuszeni są cho
dzić po wodę do sąsiednich 
posesji, a firma „Drzeń" nie 
kwapi się z naprawą. 

ciu do klienta kierownika 
punktu usługowego spóldzieLni 
pracy zegarmistrzowskiej przy 
ul. ZieLonej 19, ob. Samólczy
ka. Ob. Samólczyk dokonaŁ 
naprawy zegarka, za którą 
zegarmistrze prywatni żą
daLi poważnych sum - bez
platnie i w ciągu 15 minut, 
gdyż po prostu między trybiki 
w zegarku dostal się P')Jlek. 

Oka,załio się, że był.a to no
wa odmiana wiśni, wyhodo
wana przez rosyj.sikiego ogrod 
nik.a-amatora, Iwana MicZ't-;. 
rdna. Sława o odpornej na 
wiel!kde mrozy i urodzajnej 
wiśni rozeszła się wkrótce 
po całej Ameryce i do Miczu
dna zaczęły napływać· listy z 
propozycją przyjazdu do A
meryki. Ofiarowywano mu 
wielkie &urny pieniędzy i bo-

komórikami o.rganizmu me ma runkach surowego klimatu 
oosadniczej różniey l ze nie Ro.sji $rodkowej również 
istnieje żadna specjalna sub- w.spaniałe kwitną i owocują Korespondent S. B. donosi o 
stancja dziedziczna (.gen), jak drzewa migdałowe. godnym naśLadowania podejś-. 
to twierdzili ówcześni uczeni W mieście Miczurińsku, w 
Zaehodu (Mendel, Wei&Sman), iktórym żył, pracował i nau-
zwolennicy idealistycznego czał wiel:ki przeobrazicie! 
świa·topoglądu. przyrody, dojrzewają dziś wi-

Co więcej, n.a drodze dio- nogro:na. Miczult'in ''llYhodo
świa<lczeń doozedł on do wnio wał przeszło . dzi·esięć gatun
sku, że zmiany w dziedzicze- ków winogron, calkowicie od-

Czy butelkl „ 

NIEDBALSTWO UKARANE 

20 maja zwróciliśmy uwagę 
Zjednoczenia Budownictwa 
Miejskiego na niedbałe rozła
dowywanie materiałów budo
wlanych przez woźnicę wozu 
nr. 1399. W wyniku przepro• 
wadzonego dochodzenia bez
myślny szkodnik został zwol
niony z pracy i obclążonY, 
kosztami zniszczonej cegły. 

gatą fa·rmę d\)świadczalną. po 
nie 

„owocu 
Ale Miczurin, marząc od 

są ze szkłał 
Jeśli więc kierownicy sieci 

detalicznej nie składają od
powiednich zapotrzebowań -
należy im o tym przypomnieć, 
tak ze względu na zaopatrze
nie rynku, jak i konieczność 
upłynnienia remanentów. 

wczesnej młodości o tym, aby 
„zamienić Rosję w jede.n 
wielki, kwitnąey sad", który 
doot.a.rczyłby taniego owocu 
w ilościach dostępnych dla 
każdego, od.rzucił tę proPQzy
cję. 

niru cech spowodowane .są pornych na mróz. 
zmianami w otaczającym or- W słynnym sadzie Miczu-

ROZBIORĄ szopą ganizm środowisku. W ten rina można ujrzeć nie mniej .. .Nie kupujemy ... nie mamy 
sposób stworzone zostały fun cudów niż w j.aikiejkolwiek polecenia aby kupować ..• nie 
damenty pod przyjętą dziś w fantastycznej bajce. Z gałęzi są nam potrzebne. Dzięki naszej interwencji w 
materialistycznej szkole bio- drzew zwisają olb.rzymie, pria- sprawie walącej się szopy na 
logicznej tezę, że dziedzicz- wie kilogramowe jabłka, śliw- Tego rodzaju odpo~edzl o- posesji przy ul. Nawrot 49, 

TYLKO DLA STUDENTOW 
Notatka nasza omawiająca 

nieporządki w stołówce aka
demickiej mieszczącej się w 
lokalu ŁZG przy ul. Piotrkow
skiej 24 spowodowała prze
prowadzeD-ie przez Wydział 
Handlu Prez. R. N. i Komitet 
Akademicki kilku kontroli, w 
wyniku których wydano dy
rekcji ŁZG polecenie prze
znaczenia lokalu na stołówkę 
akademicką zamkniętą, ro7.
budowanie pomieszczeń ku
chennych, zmiany kierownic
twa i częściowo personelu oraz 
przestrzeganla współpracy kie
rownika stołówki z komitet.em 
stołówkowym. 

Z truqem prowadził dalej 
swe doświadczenia w małym 
ogródh-u przy stacji kolejowej 
Kozłowo, gdzie pracował jako 
monter. 

ność i otoczenie - to pojęcia ki o mi!Il.iiaturowych pest- trzymał n~sz czytelmk, ~tóry Prezydium Rady Narodowej 
bardzo bliJSlkie, że znając wa- kach, maliny dochodzące do 4 zgłaszał Slę z ~utelkam1 po wydało Miejskiemu zarz. 
runki otoczeni.a można do- cm długości. „Pł~nnym owocu do sklepów Bud. Mieszkalnych polecenie 
wolnie zmieniać i·stotę i cha- Wszy.stko to nie jest baśnią ~pozywczych_, c~cąc je spieeni~ rozebrania szopy 1 uporząd-
Takter roślin, że działanie ani żadnym cudem - to re- zyć. A odwiedził trzy s~l ~Y· kowania podwórza. 
środowi1.ska zewnętrznego mo- zultat prac uczonych radziec- MHD przy ul. NowomleJskiej 

TRZYSTA NOWYCH 
ODMIAN ROSLIN 

że niektóre cechy wzmóc, in- kich, Miczurina, Ły.senki i 4 i 10 oraz PSS nr. ·752 przy PIENIĄDZE ZWROCONO 
ne zaś zdławić ,albo spowodo- ich uczniów. tejże ulicy pod nr. 3. W skle- Czytelnik nasz, ob. W. A. 
wać powstame cech zupełnie Zwalczany i niedoceniany pie MHD przy ul. Nowomiej- zamieszkały w Hucie Dłutow-Miczurin jest twórcą prze

szło trzystu nowych odmian i 
gatunków roślin. Człowiek 
ten .zniósł granice geog.raficz
ne w sadownictwie, stwo
rzył nowe metody hodowli, 
które roztoczyły przed rolnic
twem wspaniałe perspektywy 
rozwojowe. 

W pracach swych MicZ'UTin 
wychodził z założenia, że kat
de badanie naukowe powin-

nowych. w Rosji carskiej, zootaje Mi- skiej 10 wisi nawet napis: skup skiej, po wyczerpaniu wszel-
Dowodem t!łusznoścl teot"ii czurin w Związku Radziec- opakowań szklanych... kich możliwości interwencji 

Miczttrina są wspaniałe ooiąg- kim otoczony szacunkiem i A czy butelki po „Płynnym zwrócił się do nas z prośbą o 
nięcia radzieckiego rolnictwa. u.znaniem, otrzymuje wszel- owocu" nie są ze szkła 1 czy pomoc w sprawie zaginionego 
Uczniowie Mk:zrurina wyho- ką potTZebną pomoc i popar- po opróżnieniu ich zawartości przed dwoma laty przekazu 
dowali nowe, wartościowe cie. P~ootawia po sobie ca- przez klientów nie mogą być pieniężnego. Z przyjemnością 
odmiany roślin, zbóż, warrzyw łą szkołę uczonych, któr~y· re- powtórnie zużyte? donosiµly, że Ministerstwo 
i owoców, przystosowane do alizują śmiałą jego mysl za- Poczt i Telegrafów powiado-
wszelkich warunków klima- miany kraju w jeden wielki,, Sklepy powinny je zakupy- miło nas o ostatecznym za-
tycznych. Jedne odporne na I piękny, kwitnący ogród. wać na równi z butelkami po łatwieniu tej sprawy i zwro• 
mróz._ inne na .wszę i upały, J. B. wódce occie czy piwie. cie pieniędzy nadawcy. 

-----------------------------------------------------------------------------------------------------------------
Pracownicy poszukiwani 
Tokarzy, szlltlerzy na: płasko, okrągło, gwin
ty, otwory i ostrzałki, WYtaczarzy, frezerów, 
ślusarzy maszYDOwYch (na remonty obrabia
rek), strugaczy, wzorc;i.rzy, ślusarzy na koki
le, \viertaczy metalowych wysokokwallfikowa
nych oraz robotników niewykwalifikowanych 
(mężczyzn i kobiety) zatrudni od zaraz War. 
szawskl Zakład Mechaniczny nr. 1 Warszawa 
Fort Wola. Zgłoszenia listowne lub osobi
ste z podaniem i życiorysem kierować do 
Działu Personalnego w godz. od 7 do 15 wtor
ki i od godz. 7 -17 czwartki.Dla wysokokwa 
lifikowanych fachowców mieszkania. Dojazd 
tramwajem 10 i 26 do końca. 1533-K 

Wysokokwaliflkowanych rzemieślników zaw. 
krawieckiego l szewskiego w charakterze in
struktorów I wykładowców na kursy przy_ 
warsztatowe w obrębie woj. łódzkiego zaan
gażuje na prace zlecone Zakład Doskonalenia 
Rzemiosła w Łodzi. Zgłoszenia przyjmuje Re
ferat Personalny Łąkowa 4, tel. 192-58 w go
dzinach 8 - 15. 1574-K 

Szllflerzy do niklami przyjmie natychmiast 
Sp, Pr. „Sława" Łódź Południowa 78. 

' 1567-K 

Elektryka samochodowego, montera silniko
wego, ślusarza karoseryjnego, ślusarza (star
~zego wiekiem) na wypożyczalnie narzędzi, 
slusarza na produkcję części. lakiernik*, ma
gazyniera i:e znajomością części samochodo
wych, robotnika placowego i pracownika do 
straży przemysłowej 21atrudnią natychmiast 
Warsztaty Samochodowe nr. 2 Łódź, ul. Ma
tejki 14-16. Zgłoszenia osobiste przyjmuje Se
kcja Personalna. 1575-K 

Księgowych wykwalifikowanych poszukuje 
Łódzkie Przemysłowe Zjednoczenie Budowla
ne w Łodzi Al. Kościuszki 101, Zgłoszenia 
przyjmuje Dz!ał Kadr. 1576-K 

Kierownika sekcji sprzedaży oraz stenotypist
kę lub wykwalifikowaną maszynistkę zatru
dl\i „Centrostal" Biuro Sprzedaży Stall Szla
chetnej Łódź, Gdańska 66. 8227-G 

Magazynier do książek i sprzedawca poszuki
wani. Wymagana znajomość języka rosyjskie
go. Oferty Biuro Ogłoszeń Piotrkowska 104a 
„1580". 1580-K 

Wykwalifikowanych hafciarek ręcznych i u
czennic poszukuje Spółdzielnia „Rękcdzleło 
Artystyczne", Pracownia Sztandarów. Zgło
szenia ul. Jaracza 47 w godz. 8-15. 1557-K 

Og-łpszenia drobne 
LEKARZI! Dr REICHER specjal!sta 

Dr TEMPSKI specjalista weneryczne. skórne, płclo 
skórne. weneryczne. wio we (zaburzenia) Plotr~ow 
sów. moczopłciowe Piotr- ska 14 czwarta-siódma. 
~OWS.!t!._!lł. (8!09·G) 
Dr LASZEWSKI choroby Dr .Jadwiga ANFORO· 
Bkórne, weneryczne. ul. Wl'.CZ, skórne, wenerycz
Wlęckowskiego 28 7.30-9. ne. koblecf "-7 Próchnl· 
17-19.30, (8187-Gl ka 8, (8100-G) 

I SPOŁECZNE OGNISKO MUZTCZNE 

w Łodzi 
Cenłrala: Piotrkowska 252, tel. 129-'72, 

przyjmuje zapisy na nowy rok szkolny 1952-

53 na wszystkie instrumenty muzyczne (spe-

cjalny dział instr. dętych), śpiew, rytm!-

ka i balet. Filie Ogniska w różnych punk-

tach miasta. Zapisy do dnia 15 czerwca 

przyjmuje Centrala codziennie Cz wyjąt-

k.iem soboty) w godzinach od 8 - 17. 

Dr KUDREWICZ specjali SPRZEDAM maszynę -
sta weneryczne, skórne „Singera" PKWN 28-48. 
8-9.30, 3-5 Piotrkowska SPRZEDAM maszynkę do nr 108. (8109-Gl podnoszenia oczeik. Piotr 
Dr ZAURMAN specjali- kowSk.a 223, Pralnia Che-
sta skórne, weneryczne mlezna (WLadomość od po 
8-9,30, ł-ł, Narutowi- niedziałku). (8154-G) 
cza 2. (8018-G) MOTOCYKL 11P?'Zedam -

.,Sokół" 125 stan bardzo 
GAB. DENTYSTYCZNE dobry. Żeromskiego 75-1 

GABINET techniczno-den DKW „Melsterktasse" ad-
tystyczny specjalność zę- bo „Volkswagen•• w do-
by 1 korony stylonowe. brym stanie kUJJ>ię. Oferty 
Slenkiewtua 27, Pawll- do Biura Ol!'łoozeń Piotr-
kowsk! tel. 108-23. ko~a 104a pod „Dobry 

stan". (8037-G) 

K UPNO-SPRZEOA2 RO.JE sprzedam - Brzo-
skwlniowa 36. (8163-G) 

KUPUJEMY każda ilość 
okuć do sznW'owadeł 1 BECZKI ocynkowane ob-
poszukujemy maszyny do ręczowe po benzynie -
krojenia celofanu (na wło sprzedam. Naw.rot ~. 
sy anielskie). Wytwórnia 

KUPIĘ wannę emaliowa-Chemiczna „Sikawau -
Łódź. Jara~a 19. ną, Oferty Biuro Ogłoszeń . 
FOTOGRAFIE nagrobko-

Piotrkowska 104a pod -

we, wiecz.notrwałe . Infor-
,,Emaliowana". (8'144-G) 

ma·cje llstoWIIlle. Warnza- PIANINO "Seiler'' oka-
wa, Wspólna 35 mtesz.ka- zyjnle sprzec!am. Nowo-
nla 15. (1387-K) miejska 5 m. 20. 
SPRZEDAM działkę w Ło MOTOR 100 „Victoria" 
dzl (komunikacja). Of er- -

DRAPARK~ d-0 watollny MOTOCYKL BMW aso -
zaraz kuplę. Ofel'ty do sprzedam. Pabianice, Po
Biura Ogłoszeń Piotrkow łudniowa 2'1 (gospodarz od 
ska 104a pod „Dr111>airka" godz. 18). (8080-G ) 
KUPIĘ radio wysokiej SPRZEDAM motocykl -
kluy, :maszynę do szycia DKW 2 takt. 500 cm. 
szafkową. Oferty pod.sześc. z przyczepą po gene 
„Wykwintne" Biuro Ogłolralnym remoncie. Wiado
szeń Piotrkowska 104a. mość Jaracza 1()-18 godz 
KUPIĘ parkiet. Oferty la-l7. (8068-G) 
Biuro Ogłoszeń „'ąrasa", PEKINCZYKI śliczne ra 
ul. Piotr'koW&ka l04a pod sowe szczenięta i;przedam 
„PaE_.k;le~"· (~) ~~ańska 21.-36. (8067-G) 
SAMOCHODOW, MOTO· SPRZEDAM motoor „Saha 
CYKLI generaane remon ra" 250 K11ińsk!ego 40 -
ty, naprawy, Gerhard - Janczak. Og'lą<lać ponle
Plotrkowska 155 tel. 212-18 działe'k:. (8056-G) 
SPRZEDAM motor BMW SPRZEDAM lekką przy-
360 stan tdealny ul. Pa· czep.kę do motocykla -
b!anlcka 14. (8284-G) Piotrkowska 26-32, og'lą

TOKARKĘ tyliko dobrą dać od godz. 19-21. 
własnym napędem 120 ZAKUPIĘ zbiornik uty
volt kupię. Tel. 212'-18. wany na ipodę 1.000-2.000 
KUPIĘ cegłę nową lub z litr. (~ mm) tel. 206-96 
rozbiórki każdą ~lość. - Brzesz.cza.k. (8196-G) 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Prasa" Piotrkowska 104a KUPIĘ wszelki materiał 

Po'<1 Franch~zek". technicZfilo-dentystyoealny. 
--''· Oferty Bturo Ogłoszeń -
RADIO z oikiem mag!cz- Piotrkowska 104a pod 
nym na meta.lówkach - „Technik". (8.195-G) 
sprzedam. Wolna 13-1 
(przy Limanowskiego). SPRZEDAM wózek głębo 

- - - - kl - l!muzynka stan do-
FORTEPIAN koncertowy bry. Łódź, Wólczańska 26.2 
w bardzo dobrym stanie m. 15 (od 18). ,(8222-G) 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Prasa" Piotr- SPRZEDAM radio „Tele
kowsk.a lOf~ Blilthner". run~en" stan dobry. -
SPRZEDAM ~otocykl - ~ódz.._~arwrot Sl-ll. 
BMW 750 R. 71 z wóz.klem SPRZEDAM motocykl -
Naplórkowskieg0 11. , „ZUndapp" z koszem 600. 

Napiól'k-0wsklego 23-2.5. 
SAMOCHOD osobowy -
Olimpia górna w stanie SPRZEDAM motocykl -
dobrym spirzedam. Sien- 350 Standart na chodzie. 
klewleza 29 drugie podwó Rzgowska 177. (8199-G) 
rze garaż, Boniecki. MOTOCYKL „Zilnoopp 
SPRZEDAM samochód - 5oo cm z wóz.klem sprze-
„Opel Ol!m:pla" dolna dam. Kll.lńsklego 126. 
stan dobry. Próchnika 39 SPRZEDAM motocykl -
m. 3. (8151-G) „Zilndapp" 350 Zarzewska 
WAGI wozowe (tyslęcz- 37 m. 4. (8204-G) 
ne) sprzedam. Wiadomość ZAOFlAR PRAl'Y 
Piotrkowska 245 ,.Panna" 

OGŁOSZENm 

llIEJSKm PRZEDSIĘBIORSTWO PO-
'lRZEBOWE w ŁODZI ZAKUPI PARĘ 

KONI KARYCH. 
?:głoszenia należy kierować pod e.dres ul. 
~żyńSlka 20-22 w godz, od 7 do 15, tel. 
167-41. 1554-K 

POTRZEBNY rolnik do ABSOLWENT atom a toto-
pracy w gospodairstw!e gil poszukuje pomieszcza 
rolnym (może być z żoną) 
Wiadomość Łódź, ul. Ma 

nia. Oferty Elu.ro Ogło-
szeń Piotrkowska 104a -

ryslńska 45. (8032-G) •.• Karwarler". (8140-G) 
POTRzEBNA gooiposta -do MIESZKANIE w Toruniu 
lekarza. Referencje ko- dwu 1 pół pokojowe no-n!eczne na stałe, Zielona 1voczesne z wszelkim! wy 
11-8. (8221-G) goodam! najładn!ej11za dziel 
POTRZEBNA fryzjerka nica zamienię na podobne 
lub fryzjer damsikl za- Łódź. Oferty Biuro Oglo 
raz. M. Bucz.ka 8 (Mag!- szeń „Pr.asa u Plotrkow-
stracka). (8!!19-G) ska 104a pod „Toruń'.'.·--.i 

POTRZEBNA pomoc do- NAUKA I WY CHOW. 
mowa na tyC'hmia.st. Ja-
racza 18-7. (8209-G) MASZYNISTKI, sekretar-
POTRZEBNA pomoc do- kil Kursy stenografii bl u 
mowa. Zielona 3-4 po- rowej, masrz;ynoplsania -
przeczna oficyna I piętro 

Stowarzyszenia Stenogra-
fów-Maszynlstek. Zapisy 

LOKALB Kll!ńsk!ego 50, Plotrkow-
ska 83. (8040-G) 

ZAMiENIĘ dwa pokoje z RO Z NB 
kuch.nią na 3 lub ł rozkła 
dowe. Warunlki do omó· ODSWIEZALNIA obuwia wdenia. Tel. 109-04. zamszowego, skórzanego 
POSZUICUJĘ lokalu skle oraz wszelkiej galanterii 
powego lub pom.!eszc-z-enia skórzanej. Pi-0tr.k:owska 9 
mies;xalnego. Sklep Ruch w podwórzu. (8124-G) 
Sta.Jin 34. (8152-G) ZGUBY 
ZAMIENIĘ pokój używa! 
n ość kuch.ni Bydgoszcz ZGUBIONO św!ad-ectwo 
na Łódź. Of ery Biuro małej matury Wiesław su 
OgŁoszeń Piotrkowska 1048 skiewlcz Koluszki Dom 
.,Stef". (8157-G) Kolejowy 25. (81'78-G) 
ZAMIENIĘ dwa samo- SKRADZIONO leglt, AM, 
dzielne mieszkania cen- legit. ZSP, kartę meldun 
trum na pokój z kuchnią kową na nazwl:s'ko Jerzy 
lub 2 pokoje, kuchnia Ki Szpinak, Łódź, Zachodnia 
!ińskiego 105 m. 14. nr 78. (8179-G) 

ZAMIENIĘ pokój, kuch- SKRADZIONO karte mel 
dunkową. Nazw!&ko Wal• na chodzie sprzedam. 

.ty Biuro Ogłoszeń Piotr· Młynarska 89 godz. :1-7. 

SPRZEDAM parę koni POTRZEBNA pomoc do
OMZ rolwage parolrnnną. mowa bez gotowania. -
Wiadomość Złotno ul. Pod Swierczewsklego 4a m. 14 
chorażvch 2. (8316-G) od godz. 19. (8024-GJ 

nia na dwa pokoje, kuch dem.ar Kazanecki, Zerom-
nla lub równorzędne, Ja sklego 63. (8181-G) kowska 104a „Tanio". 

SPRZEDAM rolwagę pa-
DOMEK murowany z o- ·rokonną (-0gumlona) Sta-
grodem 2 razy po pokoju n!sław Jaranowski Łódź, 
kuchnia do sprzedania - ul. Rzgowska 213, 
Ozorków-las przy PTZY-
stanku. Wiadomość Matu- JAPP 500 cm sześc. sprze 
szewski, Kilińskiego 125.

1
dam. Suwalska 9, Pletru-

tel. 181-36. (7720-G) szewski. (8132-G) 

•111i-1111-11n~11-1111-1111-1n1-1t ---------------PRZETARG 

Dyrekcja Zespołu Państwowych Gospodarstw 

MOTOCYKL kupi~ 350- POTRZEBNA starsza gos 
7M tylko w plerwszorzed posta lubiąca dzieci na 
nym stanie (nobra mar- wyjazd. Piotrkowska 182 
ka). Dzwonić 159-42_. __ m. 16. (8366-G) 

racza 16, III piętro 14a. 
ZGUBIONO zezwolenie 

DWA pokoje, hol, kuch- na sprzeda.t artykułów 
nl·a nowoczet;ne oraz dwa PMS w sklepie MHD nr 
pokoje'. kuchnia, wygody 368 ul. A. Czerwonej 153. 
z.amlemę na mieszkanie · 
trzypokojowe z holem ty! I ZGUBIONO kartę met-
ko nowoczesne. Oferty - dunkową nr 34079 na na-
Biuro Ogłosze1i Plotrkow zwisko Henryk Cieślak -
ska 10'4a „Sródmleście". Piotrkowska 115. 

SPRZEDAM "lfuotocykl - POTRZEBNA man!kurzy 
.Trlumpf" 200:--stan dobi-v stka. ped!kurzystka. -

ul. Seimowa S. 18296-G' Swierczews:kiego 2 fryzjer 
SPRZEDAM motocykl - tel. 267-02. (6126-G) 
„Trlumpf" 550 stan do- POTRZEBNA panna do 
bry. Ul. Obywatel~k~ 52a dzleclrn 5-letn!ego na wy 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
lu iro•-oodarza\. (82mi-G) jazd do pensj-0natu. Refe • WYDAJE Instytut Prasy „CZYTELNIK" 
ZUNDAPP 500 cm. sześc . rencje konieczne. Lekarz - , 

Roln eh Ro owie ogłasza rzetar w -

sprzedam tub zamienię nR dentysta, Wschodnia 51 §Redakcja 1 Administracja. Łódt. ul. Piotrkowska 98, 
mniejszy. Przeja7rt P6 m. 4 godz. 14-16. :;tel Centrala 283-00, Red Nacz 125-64, godz. przyj, 

Y W g P g na Y m. 9_- · c8095.Gl POTRZEBNA panienka 3:12-13 Sekretarz odpow 204-75, godz. przyj. 10-12, 
dzierżawienie sadów owocowych w następu-1 SPRZEDAM •amochód c;„ do l>klepu spożywczego. §dztal go~podarczy 141-10. dział sportowy 208-95, 
· d h 1) B ~ :: dzlał mlefskl 114-32, dział listów 143-80. 
Jących gospo arstwac : ronowice, 2) Na- t.arowy w dobrym stanie Wiadomość ul. Stalina 51 §Redakcia rękopisów nie zwraca, za treść 1 terminy 
tolin, 3) Dąbrowa, 4) Kołacin, 5) Niewiadów. oo remoncie m-kl „ste- (Główna). <3297-Gl :; ogłoszeń nie bierze odpowiedzialności. 
Oferty należy kierować do Dyrekcji zespołu ver" 3 !'On. z 2 7anasowv POMOC domow.a potrzeb :;Dział ogłosze.1 Piotrkowska l04a. tel 115-riO 1 114-75, 

· . d . '"<li silnikami. Wl•domo~" na. Warunki dobre. Zgło :; czynny 8-16, w soboty 8-14. 
P.G.R. W Rogowie do ma 20 czerwca 1952 r 7.g!erz ul. Pułask'•"'" fi4 szenia Praocownia Cukier ;Prenumeratę miesięczną zł 1.05• kv:artatną zł 12.15, 
w którym to dniu odbędzie się przetarg. Pier- u ogrodnika. (8043-G) nlcza Sieradzka 1., :;półro~rnle 11 H.30 preyjmulą wszystkie urzędy 
wszeństwo przy wydzierżawieniu będą miały no ;..przecla.nla tanio m- POTRZEBNA pomoc do-1§1 Agencje Pocztowe oraz listonosze mlelscy I wie.'• 
Centrala Ogrodnicza oraz Spółdzielnie Pracy. rv ogrorl7<'niowe. W!Arlo- mowa. Referenc.ie konlecz :;sey na terenie caleJ Polski w termlnle do u kaś• 

8323
-G mo~" łAirtf . '''· Kopem!- ne. Poludniowa 36-1 par- : deco w.·ca na c:tres następny. 

ka 34 L. Tygielska. ter. ~25-G) BedaguJ<1 KOLEGIUM REDAKCYJNE 
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JESZCZE JEDNA PORAŻKA 

Trampkarze na boisku 
Jak już donosiliśmy, łódzkie 

władze · sportowe po przepro
wadzeniu gruntownej analizy 
stanu naszego piłkarstwa 
stwk~rdziły, że przyczyną jego 
niskiego poziomu jest między 
innymi brak dostatecznych 

rezerw. Postanowiono więc 
zorganizować spec]'alny tur
niej dostępny dla młodzieży 
piłkarskiej urodzonej w latach 
1936-7-8 i 1939. 

W okresie zeszłorocznych 
r-ozgrywek ligowych o druży
nie górników radlińskich mó
wiono, że na własnym boisku 
jest niemal niezwyciężona. 

Szczurzyński klasą dla siebie 
W lókniarz przegrał 0:2 z Górnikiem 

Rozegrali 
nosiło się wrażenie, że w na- 100 s•>otka n' 
padzie poza Szymborskim gra t 

. Do turnieju tego, organizo
wanego przez „Włókniarz" i 
„Ogniwo" zgłaszać się powin
ny drnżyny klubów sporto
wych, kół fabrycznych i szkol
nych. Piłkarze grać będą w 
tramokach. 

ją ołowiane żołnierzyki. W su- W s5a&ko'WkA Mamy nadzieję, że turniej 
mie cała ta piątka zdziałała • i • 'I ten stanie się przeglądem u-

Na wczorajszym meczu jed
nak trudno był-o przekonać się 
w jakim stopniu własne bo

(Red. Lachowicz telejonuje z Radlina) 
tak niewiele, iż każdy inny m1·ei·ętnos'c1' naszych n1lodych 
b k 

Z okazji Zlotu Mlodych Przcxlow 
ram arz na miejscu Butnego nil<ów, wytwórnia Fi lmów Fabu- piłkarzy. Dalsza opiek?. nad 

również nie miałby okazji do larnych w Ł'.>dzi zorg.anizo.wała nimi, częste spotkania towa
;:apitulacji. Na wysokości za- turniej piłki siatkowej. rzyskie, a i obozy szkolenio-i8ko górników może zaważyć przeciwnika wysoko potrafią 

na grze tego zespołu. Na dwie oenić. Niestety wczoraj ra
godziny oowiem przed me·- dlinianie nie mieli wielu do
czem zaczął padać deszcz, tvm brych zagrań do oklaskiwania. 
bardziej ulewny im bliżej było Drużyna łódzka grała słabo. 
do początku meczu. Na trybu- Strata dwóch bramek nie jest 
nach znalazła się więc tylko w żadnym wypadku wiernym 
nieliczna garstka przysięgłych odzwierciadleniem gry. Mogło 
kibiców. Z przyjemnością ich być o wiele więcej, gdyby 
11twierdziliśmy, że górnicy wsi Szczurzyński nie wykazał 
radlińskiej znają się na piłce, j iście olimpijskiej formy. 

minutach gry Szczurzyński 
wyłapał z dziecinną łatwością dania stanęło trio obronne: w turnieju udzia·l wzieło 164 za wodników w 23 zespola·ch. we pozwolą na stworzenie 
okol-o 20 strzałów. 

Bramkarz nasz na ob-ozie 
kadry narod-owej wiele sko
rzystał. Teraz w sytuaciach 
podbramkowych nie przygiąda 
się bezradnie, a przeciwnie 
ryzY'kuje zdecydowane wybie
gi. Ogólnie można powiedzieć, 
że poprawił chwyt, zwiększył 
refleks, a - przy wyk-opach 
adresuje nawet piłkę do nie
obstawionych kolegów. 

Szczurzyński, Włodarczyk i Drużyny podzielo.no na trzy giro silnego zaplecza dla naszych 
Baran. W zespole Górników; P!· Po przeprowadzonych eilmina drużyn reprezentacyjnych. 
który również zdawał się grać cJa.ch _rnzegrano spotkania !mało- Rozg1·ywl"1· tuT·n1'ei·u rozpo-. . . . we. Pierwsze miejsce zdobył ze- ~ • 
w mysl maksymy „Jak 1dz1e" spół Techniki Dźwięku przed ctru cznq się 1.5 bm. i trwać będą 
wyróżnili się: Szleger, Wiś- żyną Fludowl.amych i Działem za- do 15. VII. Finały rozeqrane 
niewski i bardzo pracowity opa_:i;zema. zostaną w dniach 20-22 lipca. 
Bożek. _0 ___ 01_e_m_r_o_z_e._n_a_n_o_1_oo_gp_o_tk_a_n ________ ~-~~--~ 

że każde ładniejsze zagranie W pierwszych dwunastu 

Po przerwie w 2 minucie z 
zamieszania podbramkowego 
umieszcza piłkę w siatce Maj 
chrzak. W 25 minucie z bli
skiej odległości Szleger usta
la wynik dnia. 
Włókniarz grał w składzie: Uprac. Jaroslawa Niecieclne~o (46) 

W 20 minucie Szczurzyński 
dał przykład niezwykłej orien 
tac.ii. Potężną pół górną bom
bę Szlegera skierowaną tuż 
na słupek - bramkarz łódzki 
odparował imponującą rc>bin
sonadą. Wspomnieliśmy tylko 
o jednym grożnym strzale. 

Szczurzyi'lski, Włodarczyk, Ba 
ran, Walczak, Stusio. Wapien- W październiku 1941 roku 

1 

Kogoś szukano. Nie wiedzie. 
nik, Ko~łows~i, Kowalew, l11rod_zi_ł nam się drugi syn - liśmy, o ~o wła~ciw_ie cho~zi. 
Szymborski, Janczyk (Wlazło), Mac1eJ. , Kazano mi oddac dzieci sąsia• 
Zygmuncik. Którejś nocy obudziło nas dom, a mnie z mężem ws-.adzo 

Sędziował Bielecki z Kra- walenie kolbami do drzwi. Ge no gwałtem do samochodu i 

Na chw!lę cofnijmy się pa- rza lódzkiego w reprezentacji Było ich podczas meczu wie
mięcią wstecz. Pilkarska ka- Polski nie wypadł pomyślnie. le, przejdżmy jednak do wy
dra narodowa CWKS przed I to widocznie poslużylo sek- niku spotkania. Górnicy wy
wyjazdem kolarzy do Chorzo- cji piłkarskiej GKKF za pod- grali 2:0, do przerwy 0:0. Zgo
wa rozgrywała mecz z dosko stawę do wyeliminowanici dnie ze zwyczajem wypisano 
nalą drużyną Czechosłowacji Szczurzyńskiego z reprezenta kredą na wózkach do przewo
- Trna.vą. W bramce wojsko cyjnej kadry, która trenuje żenia węgla wynik i wózki te 
wych gral Szczurzyński. na obozie w Sopocie. Znaleźli jako sportową gazetkę „Gór-

kowa. stapo. Rewizja trwała długo . zawieziono do gmachu gesta-
po przy Al. Szucha. Kilka ra. 
zy budzono nas w nocy i prze 
prowadzano przesłuchiwania. 
Pierwszy raz w życiu zostałam 
zbita w niemiłosierny sposób. 

Oto, co napisal o grze bram się w niej czterej bramkarze: nika" puszczono kilometrowy-
karza łódzkiego sprawozdawca Stefaniszyn (który równi<>Ż w mi korytarzami kopalń i w Kalendarzyk 
katowickiego „Sportu". Warszawie wypadl słabo), ten sposób górnicy zatrudnie- dzisiejszych im 

„NieHczne, groźne strzały, Szymkowiak, Wyrobek i ner- ni w tym czasie przy wydoby prez sporto-
wyłapywal pewnie Szczurzyń wowo grający Klaczko. Czy waniu węgla dowiedzą się ra wych przedsta-
ski, który odznaczyl się szcze- rzeczywiście są oni na.ilepsi? ldosnej dla nich wieści. wia się następująco: 
gólnie przy obronie rzutu kar Czy typowanie na obóz bylo Nie mogli niestety na tych Godz. 8 na strzelnicy w No-
nego, bitego przez Marko pod calkowicie zgodne z istotnymi wózkach wypisać, iż w 12 mi- wym Złotnie zawody strzelec-
poprzeczkq". wartościami poszczególnych nucie Baran wybił piłkę z pu- kie organizowane przez LPZ. 

Zajrzyjmy jeszcze do dru- pilkarzy'? stej bramki, ratując w ten spo Godz. 9 na boisku przy Alet 
giego pisma fachowego „Prze Czyż bowiem _ !twierdza sób ~""'.ój zespół od wyższej Unii mistrzostwa Łodzi w trój 
glądu Sportowego". „Przegląd Sportowy" _ bie- por~zk1. . . . boju kobiet i pięcioboju męż-

„.atak gości doszedł w pierw rze kto poważnie kandydaturę Nie podano tez, iz w mmu- czyzn, Udział biorą czołowi 

Szczurzyńskiego w sposób wy żyny? Czy nie moha bylo na g? był tak silny, ze bramka wych. 

kontrolne zawody pływackie. 
W programie próba pobicia re 
kordu Polski przez Malinow
ską na dystansie 100 m stylem 
klasycznym. 

Godz. 15.30 na torze żużlo
wym przy Placu 9 Maja wy
ścigi motocyklowe. Mecz żu
żlowy rozegrany zostanie mię 
dzy zawodnikami CWKS a 
Ogniwa. 

Ponadto program przewidu
je szereg spotkań piłkarskich 
o mistrzostwo klasy łódzkiej. 

Po wypus~zeniu z aresztu 
przez 6 tygodni nie mogłam 
nic jeść. Rozchwiały mi 
się wszystkie zęby_ Odżywia
łam się kaszą i mlekiem. Mąż 
wyglądał jeszcze gorzej. Miał 
ogólny wylew krwi. Stan je· 
go zdrowia budził poważne O• 

bawy_ Zaczął tracić wzrok Nie 
mógł ani pisać, ani czytać: 

Warunki życia w Warszawie 
stawały si:ię coraz gorsze. -
Front na wschodzie załamywał 
się i Niemcy znaleźli się w 
krytycznej sytuacji. Wz.magat 
się terror. 

Nie będę opisywała traglcz. 
nych chwil powstania warsza. 

szym okresie zaledwie do kit- Bomby Jerominka Olejnika i tę później rzut wolny egze- lekkoatleci Łodzi. Jednocze
ku strzałów obronionych przez Tima .do reprezent~cyjne:I dru kwowany pr~ez Wi.śniewskie-1śnie III eta:p biegów narodo

stawiający naszemu bramka- ich miejsce znaleźć lepszych? az zadrgała. Godz. 9.30 na szosie pabia-
rzowi dobre świadectwo. Znaj Wvdaje nam się że Szczu- A dalej.„ W 19 minucie dru nickiej koło parku Wenecja A , 
duje się on w wysokiej for~ rzyński nie ustepuje w tej gie.i połowy_ gry ~y~ała . z start. do mist~zostw kolarskich rtysci na boisku 
mie. Popisal się przede wszyst ch.'wili Stefaniszynowi, Klacz- trzech metrow, znaJduJą,c ~ię Łodzi. Startu.ią kolarze I, Il i 

wsk1iego. W tym czasie nade
szła wiadomość, że zginął 
śmiercią bohatera rekordzista 
Polski w oszczepie - Euge. 
niusz Lokajski. · kim w obronie rzutu karnego, ce, Wyrobkowi czy Timowi sam na .sam ze Szc~urzynski_m III klasy. Dystans od 20 do Interesują<:o za.powiada 6'1ę Ju

egzekwowanego przez asa atu _ a wla§nie obóz przed'>limpij nie trafił do b,ra.nl:ki, a w kil: 100 _km. ~olarz~ startować bę- trzeJ~zy wy·stęp arty„tów t=trów 
towego gości reprezentanta ki móglb1.1 w••kazać który z ka sekund pózmeJ. będąc juz dą mdyw1dualme na czas. łódzkich na boisku przy Al. Unit. 

Po powstaniu dostaliśmy sią 
do Bochni. Ja, chory mąż, 
dwoje d1Jieci„. węzeł z bieli· 
zną. 

. M k Bit s . " ' pr il m tr ed b Godz 10 sala przy ul Gdań Ujrzymy ich w dekawym pro-
Czechoslowac3i ar o. Y tych bramkarz1i powinien re- zy P. ce e prz ram: · · . - gramie pod tytułem oil!mplada 
na sile strzal S:::czurzyński od reze~tować Polsk na Olim- ką miast lekko splasowac sklej 3Z mecz szermierczy Artystów. 
parowal na aut". P. ~ : ę strzelił na siłę $lad piłki na AZS (PWSA)-Gwardia Łódź, Program przcewlduJ<! sk~ze, mo 

A więc zgodne, jak najpo- pi;,:ie.no.nrawiP.nie ewentual- zi~lonym swetrze ~~czurzyń- Godz. 1_1 ~a stadionie zimo.~ ~;~~'. I piosenki o tematy<:e ~por 
Pracowałam tam w piekar· 

ni przy wyrabianiu chleba. -
Codziennie przez 6 miesięcy 
przy rozpalonym piecu i przy 
dzieżach z mąką. 

chT~bniejs"'e opinie. n1lch blt!dów, t1tk 1.V odnie.•ie- sk1ego wskazywał, 1z Dybała wym Włokma~za pr~y Al. Un!l w ro.U .,ol•imul.J.czyków" wysta. 
Nadszed1 mecz z. Bulgarią w I niu rJ Szc„nrz,1ńskiego jak i trafił w łódzkiego bramka- mecz bokserski o mistrzostwo Pl!\ ml<ędzy Lnnyml: B0Ja11Ska, 

· · O · · s · 0 • • rza I Ligi między Włókniarzem a Darski. Golc. Karewkz. Mallcka. 
Sofii. pinia o grze zczurz1m innych - jest jeszcze czas. · . .::i •• 1w:uskl, szwaJeer, WllezYńska 
skiego nie byla zb11t dobra. Co Zespół łódzki najczęściej o- KoleJarzem. 1 Inni. 
tu ukrywać, debiut bramka- .w. 1. graniczał się do obrony. Od- Godz, 11.30 w basenie MDK Paczatek o irodz. 18. (c. d. n.) 

--------------------------.... ---·--------------------~----------------------------------------------------------------~---------------------------------------STRESZCZENIE 

Wśród tłumów przybyly<:h do Tarnow·~lch Gór, gdzlle 
pne<:ląga~ mia! wraz ze swoim wojskiem idąey na odsl.ecz 
Wiednia sam !trói polski Jan III Sobie.ski - znalazł się row
nież Andrzej Szebesta, wó.1t z Janowk, wra.: ze swoim 3-let• 
nim synkiem Ondraszkiem. szebe.sta dum.ny był ze swego 
syna, który <:boć lat sobie jeiszcze liczył niewiele. a ju~ od• 
zna-czał sle żywoś-cią I roztropnoś-cią niezwykłą. W winiarni, 
gdzie wójt z Janowie oczekiwał wnz ze swoim synem na 
przyjazd króla, Ondraszek zwró<:lł sobą uwage wędrownllc:t 
,v półza'konneJ .odzieży l pielgrzymim kłobuku. Wójt przeraził 
się nawet, że ten chee mu syna uroezyć. Przy.lazd króla wy-
pędził jednak wszystkkh na ullee l Szebe-sta wkrótce za· 
pomniał o dziwnym wędrowniku. 

Mineto 8 lat. 
Pod jesień przvszedł do Janowi<: ten sam dziwny czło· 

wiek, w póJ~akonnel odzieży, którego Andnej Szeb•·~ta 
15pntkał ongiś w winiarni. Wszedł do nynkowel izby. rdzle 
eh~op.i radzili nad swą !1'izerną dolą, a nawet zastanawiali 
się. ezv nie pólśł w zboinlkl. 

Nie wiele mogli się ehlopl dowlP.dzleć k1m za<:Z J.est dziw· 
ny przybysz. Skad idzie? Do_kad zmierza? - Znlkad I nigdzie 
- odpowiadał. Dla Judzi nos1ł miano Bonita-cy Łętowski. 

Przybysz wląezvł się do rozmowy. k~órą przerwano 
w ezasie jego wejś-cla. jal<bv w niej u<:zestniezyl od ,!;a.mego 
pi>czątku Zdumieli sle wszysey. 

- Czytam z o<:zu 1 czytam z myśli - odparł Łętow«kl,· 
- Kr.zywda dzieje się <:hłopu we frydecl<lm państwie. -

rzucił r.vardo Kubok z Zabawy. 

.... Zebrało się ludu górskiego ni~mało 1 dlatego ?'Ystąpiła 
cała siła zbrojna. na jaką woje.wodztwo zdobyć się mogro. 
Dwie dragonie i chorągiew siewierska. Nie lza było.„ 
Ktoś z obecnvch miększego serca jął głośno .po~iągać no

sem I chlipać Żałośnie, inni wzdychali. rze~1e i pacierze 
szeptali za dusze pomęczonych, a co za~adleJs1 tłukli krzy
wakami po stole, klęli ciężko i spluwah. 

- A co potem? - zapytał teraz Szebesta, gdy już minęła 
chwila bolesnego rozpamiętywania. . 

- A co potem? - podjął Łętowski. - W tes~ame?cie prz:
jąłem dziedzictwo po rodzicu swym i po krol:w1c~u. Nie 
miał bowiem kto i nie ma takiego, co by odwazył_ się. krze
pić chłopa i przybliżać Królestwo Niebieskie na zie;ni. ~a;n 
ojciec Kostki Napierskiego, król Władysław IV, mogł duzo 
uczynić, ale zmarł w Mereczu otruty.. r_ia trzy lata przed 
swoim synem. A, brat jego, Jan Kazimierz„. Eh, szkoda 
mówić! 

- Powiadacie przeto, że jesteście dziedzicem Kostki Na-
pierskiego? - upewni! się Kubok. 

- Powiedzieliście! 07.iedzirtwo królewicza Kostki Na
pierskjego i mojęgo rod:o:ica podejmie nowy człoW:ek. Tak 
bowiem jest pisane w sybilijnym proroctwie. „Nastana wro-
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gowie, co zwycięzą w złości swojej. Ale przyjdzie człowie~, 
który porazi wszystkich nieprzyjaciół i Królestwo Boze 
umocni po wszystkie czasy na ziemi!"„. Zatem szukam tego 
człowieka. Spotkałem go na drodze. którędy król przecho
dził. Był maleńkim pacholątkiem. Dzisiaj przyszedłem by 
zobaczyć go powtórnie.„ A gdy go po trzeci raz spotkam 
jako mężnego młodziana, powierzę mu dziedzictwo„. 

Słuchali wszyscy z otwartymi ustami. O kimże t.en ~zło~ 
wiek mówi? ... Gdzież szuka między nimi tego dz1edz1ca?.„ 
Czyż prawdę mówi lub też niecnie szwabi,„. 

Andrzej Szebesta zaś pobladł i ujął się dłonią za serce, 
gdY.ż waliło mocno trawione złym przeczucien;. W oc~ach 
mu pociemniało znienacka. Wiedział bowiem, ze to o Jego 
Ondraszku mówi. A jeżeli taki sam haniebny zgon czeka 
jego synka, jak tamtych?„. 

- A jeśli„. a jeśli tak samo.„ - jął mamlać. 
- to.„ odda dziedzictwo następnemu! - rzekł twardo 

Łętowski. - A następny znów następnemu! Aż spełni- się 
Królestwo Boże na ziemi! 

- Nie pozwolę! - krzyknął Szebesta. - Idż precz, szal
bierzu! Idź precz! - i zerwał się, skoczył do wędrowca i jął 
go wypychać do drzwi. . 
Uczynił się rumor wielki, pośpieszyli inni, zaczęli bronić 

chudzinę, wędrowca. Co silniejsi ujęli Szebestę za barki, 
drudzy za ramiona, by oderwać go od Łętowskiego. 

Wtedy otworzyły się drzwi drugiej izby, a w progu stanął 
Ondraszek. W długiej koszuli, jak był się z łóżka zerwał. 
Przecierał oczy i patrzył, co się to dzieje. Przepadał oowiem 
za bijatyką w ojcowej karczmie i radował się z jej widoku. 
Posłyszał ojcowe krzyki, więc wybiegł. 
Dojrzał go Szebesta. 
- Precz! Wracaj do izby! Schowe.i się! - bełkotał. 
Ondras;zek cofnął się. Cóż się to stało? Czemuż go odpę-

dza? Nie rozumiał ojcowego gniewu. Zdziwiony patrzył na 
zebranych. Jego oczy spotkały się z oczami przybusia. Gdzież 
je już widział? Gdzież je sp-otkał?.„ Czarne, głębokie, spo
kojne oczy niezalajomego patrz.a w niego. Biorą go jakby: 

w dłonie i ciągną. Ondraszek opiera się, chce się cofnąć, 
pragnie uciekać, lecz nie może Oczy ciągną coraz mocniej. 
Idzie więc do nich, podchodzi, staje przed obcym c:zło
wiekiem. 

Wszyscy patrzą jak urzeczeni. Nie śmią oddychać. Szebe
sta zaś stoi spętany dziwnym bezwładem. Pragnie krzyczeć, 
przeklinać, Ondraszka uchronić przed tamtymi oczami, a nie 
może. 

Wędrowiec nachylił się nad Ondraszkiem, ujął Jego twarz 
w d~onie, podniósł i zaczął patrzeć w oczy. Ondraszek tężał 
pod Jego źrenicami, znieruchomiał, a słodka omdlałość ciszyła 
wszelkie jego myślenie. Słyszał, lecz nie rozumiał, co tam
ten mówi. 

- „.a oto drzwi otworzone w niebie, a gło.!!! wtóry, który 
słyszę, jakoby trąby gadającej ze mną, mówiący: „Wstąp 
sam a pokażęć, co się ma dziać potem!".„ Wstąpiłem więc po 
wtóre, a gdy trzeci raz wejdę, powiem, co się ma dziać 
potem!.„ 
Umilkł. Dogasający ogień pryskał resztą iskier, wicher 

wciąż skowyczał za oknami, a deszcz mlaskał i mlaskał. Jak 
ogromne kocie języki, co mleko chłeptają. Ludzie zaś trwali 
w bezruchu. A po chwili doleciały ich znowu ciche, usypia· 
jące słowa dziwnego człowieka . 

- .„na twoim czole króla pocałunek. Spełni się więc obiet· 
nica przeznaczenia I l 

Zniżył się do twarzy Ondraszka, chuchnął w jego oczy, 
jakiś znak dłonią zakreślił. 

Urok spadł ze wszystkich jak u człowieka, który budzi s.ię 
ze snu. A gdy się rozejrzeli, dostrzegli, że tamten dziwny: 
człowiek wychodzi i znika w rozwichrzonej nocy. ' 

H<!u, h<!u ma.la mundi dta, 
quare tne dele<:tas !ta, 
euro non possts m~um stare, 
quld me eogls te amare?„. 

(Z pleśni sowizdrzalskiej) 

ŚLADY NA DRODZE 

Rektor Miscetius alias Bartłomiej Mys;.ka ślę<-zał dłu~o 
w noc przy oliwnej lampie, układając w skołatanej głowie 
orację, którą mu jutro wygłosić będzie trzeba Raz wraz pod· 
nosił wyblakłe oczy i szukał natchnienia w izwiazdach. 

(D. c. n.} 


